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Nr. 68001 

Dzisiejsza 
w L u ć m i e r z u . 

Generalny Inspektor SH Zbrojnych gc 
•terał dyw. Edward Rydz-Śmigły przy 
ki dzisiaj przed południem w Lućmie 
Uu pod Zgierzem defiladę oddziałów 
*0]skow.\v:i które brały udział w wiel 
kici. manewrach między Łodzią a Lę-
pycą. Defiladzie przyglądały się tłumy 
tobliczitości 1 wielu specjalnie przyby
łych łodzian, którzy owacyjnie witali 
Wojska podziwiając doskonałą posta
wę naszego żołnierza po tygodniowych 
Ijnęczących ćwiczeniach w polu. Po do
radzie w Lućmierzu nad Łodzią prze

leciało kilkaset samolotów w szyku klu 
[Czowyi:i. wywołując duże wrażenia 
Poród mieszkańców miasta. Olbrzymie 
|l>ombowcc i samoloty myśliwskie iak 
potworne ptaki zasnuły rozsłonecznio 
ff horyzont oddalając sie szybko w 

kierunku swoich garnizonów. 

Mowa ministra spraw zagranicznych Hoare 
l l l l i l l M H • ł aa • > > • • • > • i i — -

I i 
Złe wrażenie w Rzymie. 

Berlin 12.9. Mimo zaprzątnięcia uwa 
gi kongresem norymberskim, prasa nie 
miecka w dalszym ciągu śledzi bacznie 
wydarzenia na terenie genewskim. Mo 
wa ministra Hoare wywołała silne wra 
żenię. Dzienniki opatrują przemówie
nie angielskiego ministra wymownemi 
tytułami: ..Jeżeli Liga zawiedzie — An 
gija zgłosi wystąpienie — zagadnienie 
kclonjalne musi zostać rozwiązane (Lo 
kał Anzelger),— Anglja grozi wystąpię 
ni n i (Nachtsausgabe). 

P. Scheffcr pisze w ..Berllner Tage 
blatt": Mowa Hoare mimo swej umiar 
kowanej formy wykopała przepaść po
między Włochami i Anglją. Mowa Hoa 
re— dodaje dalej autor — może tylko 
utrwalić Włochy w Ich dotychczaso 
wem stanowisku. 

W Y M O W N E T Y T U Ł Y . 
Paryż. 12.9. Agencja Havasa donosi 

z Rzymu: przemówienie sir Samuela 
Hoare'a wywar ło złe wrażenie w Rzy 
mie. Dzienniki podały narazle tylko 
streszczenie przemówienia bez komen
tarzy, zaopatrując je w wymowne 

I tytuły. 
LAVAL P R Z E M Ó W I . 

Paryż 12.9. W kołach politycznych 
przypuszczają, iż premjer Laval baclzle 
przemawiał przed zgromadzeniem Ligi 
Narodów w piątek dnia 13 bm. 

Paryż 12.9. Agencja Havasa donosi z 
Londynu: Przemówienie sir Samuela 
Hoare jest uważane w Londynie za na] 
bardziej jasne przedstawienie stanowis 
ka brytyjskiego jakiego mogła oczeki 
wać opinja publiczna Anglji I zagranicy 

PORAŹ PIERWSZY JASNO... 
PARYŻ, 12 września. Prasa francuska za 

mieściła już wczoraj w wydaniach prowincjo 
nalnych komentarze do mowy sir Samuela 
Hoare. 

„Petit Parisien' zaznacza, że poraź pierw 
s/y Wielka Brytanja tak jasno okreifliła swo 
je zapatrywania na zagadnienie zbiorowego 
bezpieczeństwa i pokoju. Hoare rozwinął 
dawną myśl Brianda: pakt, tyfco pakt, 1 nic 
więcej, jak pakt. Potwierdzając stanowisko 
IM o na w sporze włosko-abteyńsk^n, Hoare 
kategorycznie wypowiedział się za 

utrzymaniem niepodległości 
i Integralności narodów, odwołujących się do 
pomocy Ligi Narodów, ale jednocześnie u-
czynił daleko Idące awanse Włochom, pro 
ponując im wznowienie rokowań w sprawie 
równego podziału w świecie surowców, a w 
szczególności produktów kolonjalnych. 

Sprawozdawca „Le Petit Journal'' 
twierdzi, że mowa min. Hoare pozosta
wia bardzo małe możliwości akcji dy
plomatyczne). Sytuacja obecna przed
stawia sie w sposób następujący: Llea 

ME *Sąd Grodzki czy szpital miejski? 
niepewne losy niewykończonego gmachu Ubezpuczalni. 

e zda-

ilecizle, 
męża? 
wodem 

Łódź, 12 września. — Wybudowany przed 
Kerna laty wielki gmach b. Kasy Chorych 
p*y ul. Zimnej na. Chojnach, stoi w stanie 
prowym niewyzyskany. Ponadto z tytułu 
Woriiiy systemu ubezpieczeń społecznych, 
foach ten nie będzie eksploatowany przez 
pezpicczalnię łódzką. 
\ Jak się dowiadujemy, zarząd Ubezpieczał-
F pertraktuje zarówno z Zarządem Miejskim 

1 władzami państwowemi o sprzedaż gmn 
P"i. Niewykluczone jest, że gmach ten za
dupi Zarząd Miejski i urządzi w nim szpital, 
pwidując jeden ze starych szpitali, ho ponie-
raź gmach przy ul. Zimnej jest w stanie su
rowym, to można go będzie wykończyć i wy. 
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pbsażyć ula" celów, jakie będą wskazane 
Zachodzi również możliwość, ie gmach 

ten zostanie zakupiony na pomieszczenie w 
nim Sądu Grodzkiego. To, co Istnieje przy ul. 
Cegiclnianej nie zasługuje żadną miarą na 
nazwę współczesnego przybytku Temidy. 

Aczkolwiek gmach omawiany znajduje 
się daleko od śródmieścia, jednak na sąd lub 
szpital może być śmiało użyty, bowiem In
stytucje te są tego rodzaju, że zainteresowa. 
ny musi do niej przyjść, w jaklejkolwiekby 
dzielnicy ona nie była. 

A lepiej zużytkować to, co już istnieje, 
niż nosić się jeszcze długie lata z zamiarami 
budowy. 

„rawdziwe pogłoski o redukcji 
Kudziesięciu Kontrolerów farmaceutycznych 

„Łódź, 12 września. — W związku z kur
u c a po mieście pogłoską, jakoby Ubczpte-
talnia łódzka zredukować miaia kllkudzle-

f Jchi kontrolerów farmaceutycznych, zatru-
' "*>nych przy wyrobie lekarstw, dowiaduje-
J 'V się, że nie chodzi tutaj o skasowanie kon
a l i jako takiej, bo kontrola ta pozostaje w 

rękach farmaceuty, który preparuje lekar
stwo, następnie ekspediującego farmakologa 
I kierownika apteki. Ponadto wchodzi tylko 
w rachubę pięć etatów, które nie będą zlikwi 
dowane, bowiem cl dotychczasowi kontrole

rzy -pozostaną zatrudnieni przy wyrobie le
karstw. 

W okręgu nr. 18 
komis a n e ukończyła swych prac. 

ŁODż, 12 września. Mimo kilkugodzinnych 
prac kcmlsja okręgowa nr. 18, obejmująca 
powiaty łódzki I łęczycki nie ukończyła w 
dnhi wczorajszym sprawdzania k?rtck gloso 
u unia 1 tem samem nie ..nogła ustalić osta
tecznego wyniku wyborów w tym okręgu. 

Okręg ten liczył 123 obwody z przeszło 
160 tysiącami uprawnionych do głosowania. 
A ponieważ kwalifikacja złożonych głosów 
była bardzo rozbieżna przez liczne komisje 
obwodowe, przeto prace kontrolne komisji 
okręgowej nr. 18'. będą w ciągu dzisiejszego 
dnia kontynuowane i dzisiaj będzie wiadomy 
ostateczny wynik. 

o : p : o 

Czy ?este"5 członkiem 
Ł . O . P . F > - ? 

Narodów otrzymała Orj swego najważ
niejszego członka ostrzeżenie. Iż nowin 
na wgłębić sie w istotę konfliktu, gdy
by ten nastąpił. Konflikt ten jednak ogól 
nie uważają 

za nieunikniony. 
I Pozostawione negocjatorom możliwości 
sa niewystarczające, nie mogą one dać 
dyplomacji nowych argumentów do po
kojowego załatwienia sprawy. Hoare 
przycisnął do muru jednocześnie Ligę 
Naiodów i Włochy. 

NA MALCIE CORAZ CIAŚNIEJ. 
Malta 12.9. Na pokładzie transportów 

ca ..Neiiralls" przybył oddział wojska 
angielskjsgo, złożony z 1,200 żołnierzy 
1 140 oficerów. Wyładowano również 
armaty i materiał wojenny 
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autor kilku dzieł, znany publicysta i podróż-
nlk bawi w Łodzi I jest gościem redakcji 
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Doniosła chwila w dziejach polskiej marynarki handlowe! 
GDYNIA, 12.9. Dzisiaj przybył do | jej mocarstwowemu stanowisku na lą-

Gdyni nowy motorowiec linji Gdynia 
—Ameryka M/S. ..Piłsudski". 

M'S ..Piłsudski" przeznaczony jest, 
jak wiadomo, do utrzymywania regu
larnej pospiesznej komunikacji pomię
dzy Gdynią i Ameryką. Z chwilą uru
chomienia tego statku Polska zajęła 
jedno z czołowych miejsc na Atlantyku 
oraz bezkonkurencyjne pierwsze p ie j 
sco na wschodnim Bałtyku, dokąd nic 
docierają olbrzymy transatlantyckie in
nych linii żeglugowych. 

. , . j . .Wraz ze zjawieniem się 
nowoczesnych polskich transatlanty
ków, ulegnie modyfikacji i to dość zna 
cznej. dotychczasowy bieg ładunków 
i ruch pasażerów na północnym szlaku 
Atlantyckim. W korzystaniu z szyb
kich i regularnych rejsów nowych pol
skich statków będą siłą rzeczy zaintere 
sowane kraje, sąsiadujące z Polską i nie 
odległe od Gdyni, a więc: Łotwa, Lit
wa- Estonia, państwa skandynawskie, 
Rumunia i Czechosłowacja a nawet 
Finlandia i Sowiety, . . 

Słowem, wraz z wielkiemi 
motorowcami .-Piłsudski" i „Bato,ry" 
Polska wychodzi na oceany, zdobywa 
jąc sobie tam mieisee. odpowiadające 

i r m a R u d z k i w y p o w i e d z i a ł a p r a c ę 

' otnikom zatrudnionym przy naprawie szosy 
T Piotrków — Łódź. 

Dowiadujemy się że lotrków, 12,9 
„K. Rudzki i S-ka"» prowadząca 

»ty przy budowLa nawierzchni smso 
I na odcinku Piotrków— Łódź wy.mó 

pracę w terminie cztemastodnio-

wym wszystkim robotnikom | rzemieśl 
nikom zatrudnionym na tym odcinku. 

Termin wymówienia upływa z dniem 
21 września rb. 
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'*tiutne następstwa niebezpiecznej zabawy 
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Łódź, 12 września. — Wczoraj w g„dzi 
* popołudniowych w Andrzejowi* wyda-
' się wstrząsający wypadek. 
Na placu, przylegającym do terenów sta-

t*oiejowej, bawiła się grupa dzieci, które 
po stosie nagromadzonych podkfa-

^ kolejowych. 
^ pewnej chwili stos obsunął się I clęż-

. ^oce, staczając się wdół, przygniotły sto-
tg Ijjo obok 10-letnłego Ryszarda Wójta, za-

^zkałego w Andrzejowie. 
Jtobotnicy kolejowi, znajdujący się wpo-
r u- pośpieszyli.z pomocą i w ciągu kilku 
p wydobyto zniekształcone zwłoki chłop 

głowę. 
Po przeprowadzonych oględzinach zwło

ki tragicznie zmarłego chłopca wydano ro
dzinie. / 

M o t a i ś .p. O i e r a s ó w n y 

okazała sie ie 15-letnia koleżanka 
KRAKÓW, 12 września. Morderczynią 

U-letniej Gierasówny w Krakowie okazała 
się 15-letnia Marja Czakówna, koleżanka za 
mordowane! prow£dząca niemoralny tryb 
życia 

Palarnia n a M-S ..Piłsudski". 

NA NOWĄ SŁUŻBĘ... 

A O ś M i s z M 1 1 pożegna! olczyzne. i i 
Gdynia 12.9 Z Gdyni odpłynął polski 

transatlantycki statek „Kościuszko" za 
bierając na swym pokładzie około 500 
turystów którzy udają się na 20'-dniową 
wycieczkę morską wokół Europy. 

Podczas tej wycieczki statek ,-Ko-
ściuszko" zawinie do Antwerpji. Kadyk 
su, Alg!eru Pireusu Stambułu i Konstan 
cy. gdzlo zatrzymywać się będzie przez 
pewne okresy e.zasu. aby umożliwić tu 

rysiom zwiedzenie powyższych por
tów i ciekaw zych okolic. 

Z Konstancy ci^stnłcy wycieczki 
wrócą do kraju koleją. 

Statek ..Kościuszko" pozostanie w 
Konstancy, gdzie włączony będzie do 
linji palestyńskiej i razem ze statkiem 
^Polonia" utrzymywać będzie regularną 
komunikację okrętową obmiedzy K o n 
stanca a Haifa 

jej mocarstwowemu stanowisku 
dzie. 

O tem wszystkiem nie powinniśmy 
zapominać w chwili, gdy wspaniały sta 
tek ..Piłsudski" zawitał do Gdyni, 
później odpłynie w pierwszą podróż do 
Ameryki z pasażerami i ładunkiem. 

Towarzystwo Gdyn;a—- Ameryka Li 
nje Żeglugowe Spółka Akcyjna iest 
jednem z najpoważniejszych przedsię
biorstw polskiej marynarki handlowej. 
Powstało ono. jako pierwsze polskie 
towarzystwo transatlantyckie w r. 1930 
z inicjatywy ówczesnego Ministra 
Przemysłu i Handlu^ niż. E. Kwiatkow
skiego i w prędkim czasie zyskało so
bie powszechne uznanie. Okręty Towa 
rzystwa stworzyły regularne linje ko
munikacyjne między Gdynią a Kopen
hagą. Hatifaxem i New Yorkiem, oraz 
między Konstancą w Rumunii a Kon 
stantynopolem. Atenami i Jaffą w Pale 
stynie. Pozatem w okresie wycieczko 
wym statki Towarzystwa wożą tysiące 
pasażerów, spragnionych odpoczynku 
i świeżych wrażeń morskich do por
tów Danii, Norwegii, Belgji. Francii. An 
glji. Portugalii Hiszpanji Marokka, 
Wysp Kanaryjskich itp. Wycieczki te* 
zyskały ogromną popularność, a dzięki 
ulepszeniom technicznym i organizacyj 
nym oraz ułatwieniom paszportowym 

i stały się z czasem jedyną możliwością 
I zwiedzania zagranicy dla szerokiego 
ogółu. 

Prace wykonane przez flotę Towa
rzystwa charakteryzują dosadnie cyfry 
I tak w okresie czasu od założenia 
przedsiębiorstwa do chwili obecnei 
przewieziono ogółem około 109.033 pa 
sażerów, z czego z Gdyni do Kanady 
i Stanów Zjednoczonych 22870, a z 
Ameryki do Polski 27975. W tym sa
mym czasie na linji Palestyńskie i prze 

, wieziono 37053 pasażerów. W wyciecz 
'kach Towarzystwa ..Gdynia Ameryka 
jŁinje Żeglugowe S. A." uczestniczyło 
'21135 osób. Niemniej poważnie wyglą-
jda ruch towarowy. Statki Towarzy-
jstwa przewiozły w omawianym czasie 
ogółem 52227 tonn ładunku oraz 82283 
worków poczty. Ogółem wpływy To
warzystwa od początku jego istnienia 
do chwili obecnej wyniosły 54,500,000 
złotych. 

o:o:o " 

Dolar 5.28 
Prywatnie dolar papierowy w żądaniu 

5.30 w płaceniu 5.28 dolar złoty w żąoaniu 
9.05, w płaceniu 9.03; funt angielski w żą
daniu 26.25, w płaceniu 26.20; rubel zloty 
w żądaniu 4.72, w płaceniu 4-70; marka nie
miecka w żądaniu 1.58, w płaceniu 1.57; 
za 100 franków fr. w żądaniu 35-00, w pła
ceniu 34.90 

Bank Polski w godzinach porannych ku
pował dolary p 0 5.27 1 5.26, funty angiel
skie po 26.0P 
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Inkasent zdefraudował 9 tysięcy zł. 
— Kombinacje ze składkami ogniowemi. 

Częstochowa> 12,9. Został zatrzyma 
ny przez funkcjonar juszów Urzędu 
Śledczego Lemański Tadeusz, inkasent 
Powszcchnegb Zakładu Ubezpieczeń 
Wzajemnych, zam. w Częstochowie 
przy ul. 3 Maia nr. 12. 

Lemański, według prowizorycznych 
obliczeń w śledztwie, przywłaszczył so 
ble 

około 9 tysięcy złotych. 
'ściągniętych przez siebie od mieszkań
ców różnych gmin powiatu Częstochow 
skiego tytułem składęk 1 ogn iowych i 
przymusu rolnego. 

Przestępstwa Lemański dokonywał 
od dłuższego iuż czasu. Pieniądze ścib 
gnięte ze składek ogniowych wpłacał 
wcześniej, a z przymusu rolnego dopie 

ro po trzech miesiącach. 
Niedobór zaś. pochodzący z p rzyw ta 

szczonych pieniędzy ze składek z przy
musu rolnego, pok rywa ł wcześniej ścią 
gniętemi sk ładkami ogn iowemi . 

W ten sposób przez dłuższy czas n ik t 
nie mógł wpaść na trop nieuczciwości 
inkasenta. Pieniądze w t y m czasie w 
znacznych sumach w ę d r o w a ł y do pry 
wa tne j kieszeni Lemańskiego, ąż uros ła 
suma 9 tysięcy z ło tych. 

W toku dochodzenia pol icyjnego Le 
mański przyznał się do w i n y . wy jaśn ia 
jąc na swoje usprawiedl iwienie, że do 
nadużyć pchnęły go ciężkie w a r u n k i 
inatcrjalne. 

Lemański przekazany został sędzie
mu śledczemu. 

ŻYCIE PABIANIC. 
N i e p o k o j ą c a d r o ż y z n a . 

Wzrost cen artyKułów spożywczych. 
Od pewnego czasu daje sie zauważyć w 

Pabjanicach wzrost cen artykułów spożyw
czych, a przedewszystkiem mięsa i Drzetwo 
fów mięsnych. 

Ceny za artykuły mięsne skoczyły o kilka 
Sdaiesiat procent wgórę. 1 tak za słoninę dwa 
tygodnie temu płacono złoty i 20 groszy za 
kilogram. — obecnie cena wynosi dwa zło
te. To samo tyczy się azmalcu i wyrobów 
Wędliniarskich. 

,W. dodatku daje się odczuć 
brak mięsa w mieście. 

I okolicy, co rzeźnicy tłumacza brakiem żvw 
ca w związku ze zmniejszona hodowla nie
rogacizny u okolicznych włościan. 

Na poziomie utrzymuje sic jedynie cena 
pieczywa i płodów rolnych. 

Wzrost cen ajtykulów spożywczych w 
porze jesiennej 1 w obliczu nadchodzącej 
»imy stwarza smutne horoskopy egzystencji 
DLA ogółu robotników pozostających bez pra 
cy bądź też z glodowemi zarobkami. 

! LIKWIDACJA ROBÓT PUBLICZNYCH. 
Prowadzone w okresie lata roboty publicz 

ne maja się już ku końcowi. Zasadniczo ro 
boty prowadzone jeszcze będą do listopada, 
poczejn zostaną całkowicie zakończone. 

Niezależnie jednak od tego terminu już o-
becnie przewidziana jest redukcja 

pierwsze! partji robotników , 
zatrudnionych na tychże robotach. Spowodu 
(wyczerpania się funduszów na ten cel. Część 
robotników otrzymała iuż czternasto dniowe 
wymówienia, reszta zaś otrzyma wymówie
nia 1t dniach najbliższych. 

Robotnicy zredukowani na robotach pu
blicznych, któray wyrobili odpowiednia ilość" 
dni przejdą na zapomogi ustawowe Fundu
szu Pracy. Ci, którzy odpowiedniego okresu 
czasu nie wyrobili, otrzymywać będa zapo
mogę doraźna. 

KRADZIEŻ ROWERU. 
Franciszek Sobolewski, zamieszkały w Pa 

bjanicach przy ulicy Poniatowskiego 1. H 
przybył pewnego dnia na rowerze do lokalu 

Ubezpieczalni Społecznej w Pabianicach dla 
załatwienia swojej sprawy. Rower pozosta
wił w korytarzu, a sam zaś udał się do icd 
nego z pokoi służbowych. Po powrocie z 
przerażeniem zauważył, żc rower jego zgi
nął bez śladu. Rower był zupełnie nowy i 
przedstawiał wartość 145 złotych. Policja 
poszukuje złodzieja. 

NIEUDANE WŁAMANIE. 
Do mieszkania prywatnego Frankiewicza 

\ Wacława przy ulicy Bugaj 43 ostatniej nocy 
usiłowali włamać się złodzieje. Czujny wła 
sciciel mieszkania posłyszał podejrzane szmc 
ry koło okna a zauważywszy jakieś ciemne 
postacie za oknem, wszczął alarm, który spło 
szyi złodziei. 

ATAK GAZOWY. 
Od kilku dni przez Pabianice przejeżdża 

ły liczne oddziały wojska w związku z ma
newrami woiskowemi. jakie odbywały się na 
terenach pomiędzy Łodzią, a Pabianicami. 

Jako zakończenie tycn manewrów odbył 
się atak gazowy, który również obuł Pabia 
nice 

Wieczorem na znak syren fabrycznych po 
gasły wszystkie światła w mieście, zaś prze 
chodnie kryli się w bramach domów. Po pól 
godzinnych ciemnościach zabłysło światło i 
atak gazowy został zakończony. 

TRAWIENIE REGULUJĄ Z I O Ł A „CHOLEKINAZA" H N I E « O J E W S K . E G O 

N I . 1-przy rozwolnieniu, Nr. 2-przy zaparciu, Nr. 3-przy uporczywem zaparciu 

Dziś witamy WojskoI 
M — W — A p e l do mieszkańców Łodz i . — — 

czystości iak najliczniejszego udziału, 
zaś do oreanizacvi społecznych o D R Z V 

bvcie ze sztandarami. 
Zb iórka wszystk ich na Placu Wolnoś 

ci eodz. 17. 

W związku z uroczystem powi ta
niem w dniu dzisiejszym wracającego 
wojska 7. manewrów „Obywate lsk i Ko 
mitet powitania żołn ierzy" zwraca się 
z gorącym anelem do wszystk ich mie
szkańców Lodzi o wzięcie w te j uro-

L I S T Y Z 
„Legjonowo na 

W A R S Z A W A 12,9. Z okazj i między 
narodowych Zawodów Ba lonowych o 
ptdiar im. Gordon- Bennetta 1935 i met 
t ingu lotniczego w dniach od 14 —15 
września 1935 r. ba lon warszawskiego 
aeroklubu , -Legjonowo" zabierze w dn. 
15 wrześn ia br. pocztę z W a r s z a w y i 
przewiezie ją do miejsca lądowania w 
granicach Rzpl i tc j Polskiej 

Po wy lądowan iu załoga balonu w y d a 
pocztę najbl iższemu urzędowi poczto
w e m u k tó ry bezzwłocznie, wyś le l isty 
według adresów. 

Balonem można wys tać t y l ko zwyk le 
ekspresowe l is ty do 20 gramów oraz 
zwyk łe ekspresowe ka r t k i pocztowe 

B A L O N U . 
usługach poczty. — 
t.ik kra jowe jak i zagraniczne. 

Op'aty wynoszą: za l isty H.a iowe 75 
gr. za ka r t k i 65 gr. Do Aus t r j i , Czecho 
s lowacj i . Rumuni i i Węgier za l isty zł. 
1,55 za kar tk i zł. 1.35 do innych państw 
za l i s ty ; zł . 1,65 za kartki ' zł 1,40 

Wszystk ie l isty i kar tk i zostaną o-
stemplowane da town ik iem z napisem 
• M iędzynarodowe Z a w o d y Balonowe 
15,9. Oordon-Bennct t 1935 Warszawa 
3 1 ' : . Pragnący przesiać tą droga l is ty i 
kartk i pocztowe w i n n i przesłać je w 
kopercie pod adresem urzędu pocztowe 
go W a r s z a w a 31 do godziny 12 dn ia 
15 września rb. 

00 
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Kronika pogotowia ratunkowego, kradzieży i pożarów. 

W c i ą g u 2 4 - c h g o d z i n 

Dla wyjeżdżających do Niemiec, 

Registermarki 
W Polskiem Biurze Podróży O R B I S , 

ul. Piotrkowska 65-

mmii Mi i m 
Z Białegostoku donjsza: 
Niezwykła tragedia rozegrała się w 

rodzinie robotnika Białosukni D R Z V uiicy 
Sosnowej 61. 

Przed kilku dniami zachorowało na 
błonice 4-letnie dziecko Białosukni Wan 
da. która odwieziono do szrpitala. Wsku 
tek komplikacji w chorobie w postaci 
zapalenia ołuc 
— dziecko zmarło. 

Qdv zwłoki dziecka przywieziono do 
domu. nazajutrz zrana zmarła druga có 
reczka Białosukni — Lucyna w wieku 1 
roku. która również zachorowała na za 
palenie nłuc. 

Rozpaczy rodziców niema granic. 

W kałdem kulturalnem państwie reklama stanowi czynnik cos poda r 
czy i zajmuje należne jej miejsce w propagandzie produkcji 

i wymiany towarów! 

ł.ódź, 12. 9. — W dniu wczorajszym 
w godzinach popołudniowych na torze 
kolarskim w Darku „Hclenów" zderzyli 
sie z soba dwai rowerzyści 27-letni Ar
tur Szmidt, zam. przy ul. Kątnel 32 1 26-
letni Kurt Linbrot, zam. przy ul. Pomór 
sklei 30. Obaj kolarze odnieśli og61ne V 
braźenia ciała. Poszkodowanym udzie
lił pierwszej oomocy lekarz miejskiego 
pogotowia ratunkowego. 

— Wczoraj, nad wieczorem w miesz 
kaniu własnem przy ul. Senatorskiej 23 
usiłowała pozbawić s»e żvc»a przez 
przecięcie nożem i v ł lewej reki 42-lc-
tnia Matylda Milde. Lekarz miejskiego 
pogotowia ratunkowego no udzieleniu 
pierwszej pomocy przewiózł desperatkę 
do szpitala św. Józefa przy, ulicy Dre
wnowskiej. Przyczyna rozpaczliwego 
kroku rozstrój nerwowy. 

— Na ulicy Limanowskiego został na 
padnięty 1 pobity przez nieznanych 
sprawców 361etni Adam Zabłocki, nie
wiadomego miejsca zamieszkania. Po
szkodowanemu udzielił pierwszej porno 
cv lekarz miejskiego pogotowia ratunkc 
w ego. 

— Na szosie Zgierskiej spadł z wozu 
i złamał sobie rekc Chaim Wolfman. han 
dlarz 7 Ozorkowa. Ofierze wypadku i r 

dziclił pomocy lekarz pogotowia ratun
kowego. Q-Q-Q 

Wisielec w piwnicy 
Łódź, 12. 9. — W dniu wczorajszym późnym 

wieczorem, lokatorzy domu przy ulicy Lokator 
sklej 7> w Choinach, zostali zaalarmowani iwan 

turą, 'jaka rozegrała sie w mieszkaniu 50-letnie 
SO Jurjana Ludwika Redcla, bezr jbotneso-

Redcl wrócił do domu pijany i wszczął z do 
Słownikami awanturę, po które) wypadł z do
mu ośv.iadczaą.c, żc już wiecci żywego go nie 
ujrzą. 

Domownicy przyzwyczajeni do podobnych 
wystąpień" Redcla pogróżki tej nie- przyjęli po
ważnie. 

I ymczasem Rcdel wszedł do piwnicy gd/.ie 
P O W I E S I Ł sie na haku. 

Dzi£ rano domownicy zaniepokojeni nleobec 
nos^iił Kcdcla zaczęli KO poszukiwać. W poszu 
kiwaninch między Innymi wziął udział dozorca 
domu, który udał się do piwnicy, gdzie ku nie 
maleniu przerażeniu uirzał zwisające ze sznura 
zwliki-

Desperata odcięto ze sznura I zawezwano nie 
zwtoczme karetkę miejskiego pogotowia ratun 
kowego. 01 

Przybyły w chwile późnie! lekains stwier
dził iuż tylko zgon samobójcy. 

7wł jk l Redela zabezpieczone zostały przez 
policję do czasu zejścia komisji sądowo-Iekair. 
skig. 

O : Q : O 

ASTROLOG CH1ROMANTA 
pr. „ E R O A N D I " 

Przepowiada każdemu wszelkie apra. 
wy życiowe. Wyjaśnia przyczyny nie. 
doboru w małzessłwis — w zawie 
dzionej miłości daje akuteczne pora
dy, przyjmuje ł.odź, u). Główna 13, m, 2 

Doktór L. B E R M A N 
Specja l is ta chorób w e n e r y c z n y c h 

• k o r n y c h I r e k s u a l n y c h 
C e g i e l n i a n a 1 5 . 

telefon 140-07 
od 8—11 RANO I OD 4—8 WIECZ. 

niedz. I sWlęta od 9—1. 

Doktór WOŁKOWYSKI 
Cegielniana 11, teL 238-02 

Choroby weneryczne, raoczoplciowe i skórne 
1 > r « y | m a | * • * f i * . 1 1 , od 4—» w, n i . d i l . l . 

I ś w i a t a o d » - Ł 

Dr. med. M. GLAZER 
C h o r o b y s k ó r n e i w e n e r y c z n e 

ZACHODNIA 64. TsL 185-49 
przyjtso e od 12 — 2 i od 7 — 8VS wiecz, 

w niedziele świata ad 10 — 12 w pol. 

D r . m e d . 

H. K L A C Z K O W A 
p o ł o ż n i c t w o i c h o r o b y k o b i e c e 

P i o t r k o w s k a 9 9 , 
t e l . 2 1 3 - 6 6 . 

p r z y j m . codz, od 10—12 i od 5—8 po poł 
DR. MED. 

N I E W I A I S K I 
p o w r ó c i ł 

Spec.chor. wenerycznych, skórnych i seksualnych 
A n d r z e j a 5 , telefon 159-40 

przyjmuje od 8 — 1 1 rano I od 5—9 wiecz. 
w niedz. i święta od 9—12 pp. 

Dr. Z. HENRYKO WSKI 
Specja l is ta chorób wenerycznych , 

• k o r n y c h i seksualnych 
przeprowadził się na al. TRAUGUTTA 9, 

f ront 1 p i ę t r o , t e l . 262 -98 . 
.'RTYJMU). PANÓW OD 8—U I OD 6 — 8 W., W NLEDI. I .WLETA 

OD 9—13.30 POP!. PANI. OD £. 10—11 I OD 8—') WL.CS. 

Dr. J. N A D EL 
a k u s z e r — g i n e k o l o g 

Przyjmuje od 2—5 i 6—7.30. 
u l . A n d r z e j a 4, telef. 228-92 

DR. M E D . 

M. T A U B E N H A U S 
A K U S Z E R - G I N E K O L O G 

Z g i e r s k a 1 1 , T e l 246-09 
godziny przyjęć 4—8 pp. 

„OMEGA' L e c z n i c . 
Gab ine t Dentys tyczny 

G Ł O W N A 9, t e l e f o n 142-42. 
'rzyjmnją lekarze we wszystkich specjalnościach 
Ana l i zy l e k a r s k i e , z a s t r z y k i R e n t g e n 

l ampa k w a r c o w a 
STACJA ZAPOBIEGAWCZA 

czynna ca łą dobę . P O R A D A 3 c l . 

Dr. med. Łucja Makower 
choroby skórne i w e n e r y c z n e 

(Kobiety > dzieci). 
P O W R Ó C I Ł A 

Wólczańska 117. TCI. 1 4 9 - 3 9 

PRZYJMUJE OD 8 — I I 1 OD 6 — 8 wieczorem 
W NIEDZIELE I SWLEU OD 8 — 1 w POŁ. 

DR . M E D . 

H. L U B I C Z 
Choroby skórne, weneryczne i moczopiciowt 
C E G I E L N I A N A 7. Tel. 141-32 

Przyjmuje od godz. 8—10, 12—2, 5 - 8 wiecz 
W niedziele i święta od 9 do 11 rano. 

Dr. med. 

H. R O Z A N E R 
Specja l is ta chorób w e n e r y c z n y c h , skór

nych i moczopłc iowych. 
p o w r ó ć i ł 

N a r u t o w i c z a Q , fr . l l piętro 
tel. 128-98 przyjmuje od 9—1 i od 5—9 wiecz. 

Dr. H A L T R E C H T 
Specjalista chorób wenerycznych, skórnych 

i seksualnych 
PIOTRKOWSKA 10. Teleł. 245—21. 

Przyjmuje od g. 8-ej rano. 
do 2.30 po południu i od 5 do 9 wlecz., 

W niedziele i święta od 10 do 1 W południe 

Dr. P. B R A U N 
Spec. chor. skórnych i wenerycznych 

przyjmuje od 8—1 i od 4—8 wiecz. 
p r z e p r o w a d z i ł s ię na n l . 

P i o t r k o w s k ą 8 1 , tel. 100-57. 

D r . med-

H. K R A U S K O P F 
A k u s z e r j a i choroby k o b i e c e 

powrócił 
Z g i e r s k a 1 6 Tel . 113-47. 

Przejmuje od 4 — 7 wlecz. 

Poradnia Wenerologiczna 
P i o t r k o w s k a 4 5 , tel. 147-44 

Lecz . chor. w e n e r y c z n y c h , . k o r n y c h 
i seksualnych. 

Kobiety i dzieci przyjm. kobieta-lekarz 
czynna od 9 rano do 9 wlecz. 
P O R A D A 3 Z Ł . 

D o k t ó r 

S O Ł O W I E J C Z Y K 
spec ja l is ta chorób w e n e r y c z n y c h 

i . k o r n y c h 
p o w r ó c i ! 

P i o t r k o w s k a 9 9 
Przyjmuje od 2 — 3, 5 — 6 i 8—9 wiecz. 

N O W A PARCELACJA zatwierdzona 
Sprzedaje się place różnej wielkości od 
600 metrów, blisko ulicy Pabianickiej 
Przystanek tramwajowy na miejscu 
Ol ton Krause, Łódź, ul. Pabianicka 
nr. 47 

Nr. 254 

Zdarzenia i wypadki 
(—) Angielski minister spraw zagranicz

nych, Hoare, wygłosił wielką mowę na y/czo-
rajszem posiedzeniu zgromadzenia Ligi Na
rodów, na którcm poukreślił, że dokonanie 
zmian w rozkładzie sił międzynarodowych 
może być przeprowadzone jedynie środkami 
pokojowemi, a nie pod grozą wojny. Delegat 
Etjopji, Tekle Havariatc, zgłosił apel do całej 
ludzkości, by nic dopuściła do tego, aby Afty 
ka spłynęła krwią. Przedstawiciele Austrji i 
Węgier żądali wprowadzenia w życie zasady 
równości praw zwłaszcza w dziedzinie uzbro 
jenia. 

(—) Kanclerz Hitler ogłosił na zjeździe 
w Norymberdze proklamację do narodu nie
mieckiego, w której podkreślił, że najwięk
szym wrogiem jest bolszcwizm. 

Proklamacja kanclerza Hitlera kończy się 
niezwykle ostrem zdaniem pod adresem So
wietów: „...w chwili, gdy bolszewicki żyd w 
Moskwie w nowej zapowiedzi walki głosi 
świaiu hasło zniszczenia — stajemy mv, na-
rodowi-socjaliści, tem mocniej przy naszym 
wspaniałym sztandarze, niosąc go prz* . $& 
bą z świętem postanowieniem prowadzeni*, 
walki przeciw dawnemu wregowi". 

(—) Sowiety wysłały duże transporty frzez te cli 
zboża dla armji włoskiej. Ł C v • • 

(—) Wczoraj zakończyły się manewry C , J.7" 
pomorskie defiladą przed gćn. Osińskim i za- r» cnci.bj 

nicznymi gośćmi. , t fe.l rzeszy 
(—) Bilans handlu zagranicznego Polski |ki 

w sierpniu zamknięty został saldem dodał- «i eniigra 
1 W 
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nicni w wysokości 5 miljonów 70 tysięcy 
(—) Wczoraj okręgowe komisje wybór; 

czc ogłosiły oficjalne wyniki w Łodzi. 
Okręg 15. Mincberg — 17 744 głosów, 

Algajer — 2965, Trawkowski — 5589, PO- WCh czas; 
gońowski — 3483, Fiedler — 933. 

Okręg I g . Wadowski — 16 631, HEL-
wowski — 5963, Kopczyński — 6296, PER 
zerówna — 2323. 

Okręg 17. Waszkiewicz — 12 866. W f 
myslowski _ 11921, Dutkiewicz — 68 
Rau — 5290 głosów. 

(•-) Wybuchł strajk 1000 bicllźniarel 
i chałupników. 

(—) Powracające w środę z Wledna n f 
sze słynne zawodniczki — Wajsównę 1 Kw*> 
śniewską spotkała niemiła przygoda. 

Na trasie pomiędzy Piotrkowem i Kolusz
kami zostnly w ciągu nocy zupełnie okradzio 

ne. Sprytni złodzieje kolejowi zabrali naszym 
mistrzyniom nawet drobne pamiątki, zakupi! 
ne w Wiedniu. 

(—)Roczna opłata szkolna w gimnazJacH 
państwowych została obniżona do 170 

T R O C H Ę C I E P Ł E J . , 
Stan pogody w Łodzi. 

Łódź, 12 września. — Dziś o godz. 9-« 
rano temperatura wynosiła w Łodzi 14 st»" 
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Wiatry południowo - wschodnie. 
W ciągu dnia dzisiejszego pogodnie. 

L E C Z N I C A 

CHORÓB OCZU 
ze a t a ł e m i l ó i k a m i 

D O K T O R A 

DONCHINA 
uL P i o t r k o w s k a N r . 9 0 , 

t e l . 2 2 1 - 7 2 . 
PFIYJMUJA »\% CHORYCH, WYMAGAJĄCYCH PRS.BY 
W.NL. W L.ETOLCY (EP.R.CF. . t e j . LAKI. PRZY

CHODZĄCYCH B — 1 1 OD i — 7 I PÓŁ. 

Z e * » w i a ł a s t a l o w y c h b i c e p s ó w . 

TORMOW Z D O B Y Ł ZŁOTY P A * 
S e n s a c y j n a w a l k a a m e r y k a ń s k a . 

Wczorajsze walki ściągnęły moc publiczno 
ści do cyrku „Sport - Palące". Największe 
zainteresowanie budziła walka o złoty pas 
uniędyy Tornowem a kanadyjczyikiem Nieise 
nem. Ten ostaitni dążył ze wszaika cenę do 
zwycięstwa, bijąc, kopiąc i stosując bolesne 
chwyty, z walki amerykańskiej. Publiczność 
glośnu dopingowała Tomowa zachęcając K O 
do odwetu. Wreszcie w 28 min. Nielsen za
czął okładać ptzeciwruka, a nawet podstawił 
nogę. Sędzia p. Brański przerwał na chwilę 
walkę i udzielił kanadyjczykowl ostrzżenia, 
co tak zdenerwowało go, iż z furia natarł'na 
Tomowa Lkilkakrotnie przerzuci! łodzianina 
przez siebie. W momencie tym potknął się i 
jak długi runął na plecy momentalnie przy 
trzymamy przez Tomowa 

na obie łopatki. 
Zwycięstwo Tomowa widownia powitała 
długo niemilknącemi oklaskami. Łodziamno 
wi wręczono piękny pas wyhaftowany zlo
tem. Nielsen opuścił ring iak niepyszny.. 

Przybyły z Niemiec Reuman odrazu stra 
cit syimjpatję publiczności, walczył bowiem 
z Borowiakicm ostro i bezwzględnie. Poznań 
czyk wyczerpany o&tatruerrń palkami, jakoś 
nie mógł związać żadnej akcji. W wyniku 
Reuman w 6 min. wśród gwizdów galerii, 

powalił Borowiaka 
na obie łopatki. 

Niemiec Schikat w walce z Trawaglii 
tak niebezpiecznie uderzył Włocha PIESI 

że sędziowie byli zmuszeni zdyekwalifikow 
brutala, zwycięstwo zaś zapisać Trawagf 
niemu. 

Zcisig miał wczoraj „swój" dzień. Rosj 
nin po bardzo wesołej walce pokonał zres; 
przypadkowo Murzyna Thomsona. Z radi 
Zcisig chciał zatańczyć w ringu. Brakło 
iylko partnerki... 

WUka wielkoluda Grabowskiego z wfc 
ileńczykiem Benoldem, miała przebieg ży 
i emocjonujący. Mimo obopólnych zvmag* 
wyniku w pierwszem spotkaniu, nie osiSI 
nięto. 

Dziś w czwartek sensację budzi dawno 
czekiwana walką, amerykańska aż do rez' 
tatu-między Schikatem a Tornowem. Obi 
przeciwnicy byli przez długi czas w AmerH 
cc, należy więc oczekiwać niezwykle ładflj 
walki amerykańskiej. .Spotkanie odbędzie * 
naskutek wezwania Schikata i toczyć się W 
dzie bez ograniczenia rund. Ciekawie JT 
nież zapowiada się walka decydująca Gp 
bowskiego z bezwzględnym Nielsenem. Pi 
były z Niemiec Krien walczy z Borowiakiel 
Zeisig staje <1o decyduiacei walki z BenoldJ 
zaś Cyklop Szymkowski po powrocie do * 
wia starrie do decydujące! walki z Murzyi 

I Thomsonem. 

Buenos i 
o że śi 
nieznaj 
udzi w 
najmn 

^y is tośc 
ccież je 
od W ; 

Paryża. 

S T R I 

W Kalku 
issa" wś 
dus, miec 
ndstadstei 

ie wy w 
AAuni Ka 

*dzianowł( 
brata. 
Prof. Rui 
ego prz; 

Tam spri 
"rriy księci 
Hindus F 
siostrzer 

Bahadur 

Zofja, nr. 
angielsl 

*twie. 
Zaręczyła 
"edziła w 
warzyst' 

Ojciec W 

RTTN, 

CHiROMANTA jasnowidz, zdumiewa
jąco trafnie przepowiada przyszłość, te
raźniejszość, przeszłość. Odgaduje myśli 
imie. na zapytania daje jasna odpowiedź. 
Przyjmuje osobiście od 10—8 wieczór. 
Łódź. 6-go Sierpnia 10. m- 4a. lewa of-
2 piętro. 

PLACE sprzedaje Dwór Stoki w świ-ća 
1 codziennie Dojazd 4 i 10. Elektrycz
ność < kościół. 

O T O M A N Ę skrzynkową, tapczan, leżan 
K Ę . biurho/ krzesła stół tanio sprzedam 
dogodne warunki, robota solidnai Kiliń
skiego 160. Przczdziecki. 

W W I E L K I M wyborze mieszkania skro 
mne i wykwintne, P O K O J E umeblowane, 
garsoniery, S K L E P Y i R Ó Ż N E lokale poleca 
dmro .-Komers' Piotrkowska 108. tc>. 
202-85. 

W R Ó Ż K A chiromantka przepowiajl 
trafnie i radzi jak postępować by dof 
do szczęścia. Piotrkowska 163 m. 2 

Zosia po; 
;8ąc się s 

-?em z nii 
™'y ją ślec 

PODANIA do wszystkich władz i i* 
uów pfsze Bipro Podań KilińskiegoJ 

Z01NEŁA suka wabi się „Bebi". Pu' 
biały z żółtym. Odprowadzić Senat' 
ska 1. Jentys. 

Samotna przyjmie solidną panią do 
iego. ładnego pokoju, parter! ZameH 
fa 29 m . 4 o d godz. 12—15. 

Z W I Ą Z E K Młodzieży Chrzęści iańsM 
Polska Y M C A — wynajmuje pok°1 
mieszkalne dla kawalerów (chrześciFj 
z utrzymaniem lub bez. Mieszkańcy I 1 ] 
gą korzystać z natrysków, pływah}Vl 
sali gimnastycznej itd. Zapisy w sefcp 

tar jacie: Moniuszki 4a tel. 250-10. 
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S i e d e m n a ś c i e d n i n a o c e a n i e . 

Ś W I A T J E S T M A Ł Y 
WIOSNA N A POŁUDNIOWEJ PÓŁKULI * 

Buenos Aires we wrześniu 
IJCechą charakterystyczną p rzeżywa
nego pi zez nas w ieku jest kolusa': iy 
wzrost szybkości i komfortu środków 
bmunikacj i . Współczesne ś rodk i koniu 
Wkacyjne s tar ły z podróży charakter ro 
"antyczny. Świat spowszedniał i sKur 

oń-zv ste *ył S I C . W a r u n k i wzajemnego poznania 
^ i przenikania d la wszystk ich n a r o -

'ów i ku l tur zostały s tworzone. T e . h 
'ka komun ikacy jna spełni ła już w 'a -
siwie swe zadanie opanowania prze 
'rzeni p lanety, na k tóre j ży jemy. 
Jakżeż mało wyko rzys tane są te ol 

ftymic możl iwości stworzone nam 
ransporty • rzez technikę komunikacy jną. M y Po 

w r y

 l c y wciąż u w a ż a m y wy jazd za naib i iż 
sk im iza- ' ^ choćby granicę z a ' p r z y w i l e j drob

ni rzeszy wybranych , Podróże zamor 
co polski 'kie Polaków, poza coraz mnie j liczne, 
m dodał-K emigrantami, należą d o rzadkości . 
: y S i 5 v D O i - R 6 W ~ " G u > n i b c z ^ K r a k ó w — W i l n o 
izi. I i n a s z e na jd łuższe t rasy. 

To dreptanie na maleńskic j i w obcc-
fteh czasach, p rzes t rzen i brak bezpo-

631, He* 
•296, P« 

866. W 
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^Jednicgo kon tak tu z szerokim światem 
inymi ludźmi , k ra jami- zwycza jami i 
p. s twarza niebezpieczną dla naszej 
tury zaściankowość. Cz łowiek nowo 
sny n ic może sie rozwi jać w grani 
i nakreślonych n a mapie. Potrzeba 
dla sprostania w y m a g a n i o m duct ia 
su szerokiego oddechu. 

Ani najpiękniejszy globus, an i w y l i -
j j e n i a s tatystyczne nie dadzą nam po <,),u?!w co za kruszyna jest nasze podwór 

laszySł* , a k prze jazd statkiem przez Ocean, 
•nliinfcfcdcinnaścic dni pruje pośpieszny sta 

Jt fale oceanu, siedemnaście d n i n ic 
Idać lądu . siedemnaście dn i pracują 
rzymic maszyny nad pokonaniem 

(testrzeni z Hav ru do Buenos Aires. 
Wet samoloty tow. A i r France potrze 
e na połkn ięc ie te j przestrzeni pię-
dni . Siedemnaście dn i na oceanie da 

nam dopiero odczuć małość tych 
testrzeni, do k tórych jesteśmy przy 
'yczajeni . . 

Buenos Aires Z n a m y ten dźwięk , ale 
o że śmiejemy się z Francuzów za 
nieznajomość geografii* czy nazwa 
udzi w pas jak ieko lw iek obrazy. 
n a i m n ' c i obrazy zbl iżone do rzc-
istości buenosairezatiskiej? A 

ecież jest to miasto d w a r a z y w ięk 
o d W a r s z a w y , niewiele, mniejsze 

Paryża. Jest stolicą k ra ju o obsza- i 

ize mierzonym w mil ionach k i lometrów 
k w a d r a t o w y c h , k ra ju o kulturze zachód 
t'.:ej, a nawet jakichś t radyc jach. 

A rgen tyna , Buenos Aires. ko jarzy 
Ram się cona jwyże j z tangiem no i., han 
dlem ż y w y m towarem. Ani jedno, an i 
drug ie nie wyg ląda ją jednak na miej 
scu tak, jak ie sobie wyobrażamy. T a n 
go argentyńskie niczem nie przypomina 
naszego spokojnego tanga. Handel ży 
w y m towarem, oczywiście jest. Popy t 
istotnie duży. jak zwyk le w kra jach po 
'udn iowych. Nie jest jednak ten handel 
tak straszny, jak go malują, w każdym 
razie i u nas można spotkać podobne 
kw ia t k i z te j dz iedziny. 

T a k a podróż na drugą półkulę uczy 
sceptycyzmu. 

Po łudn ic jest d la nas synonimem cie 

Maharadża Patiali w Europie 
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pia i świat ła. W Buenos Aires ź ród łem 
tych d w u dobrodz ie js tw ludzkości jest 
właśnie północ. Co gorzej przestają 
tam być dobrodz ie jami . 

M a i kojarzy się nam z rozbudzoną 
naturą , s łowikami itp. W Argentyn ie 
oznacza o n wczesną zimę. Ale jakżeż 
Inaczej w y g l ą d a ta zima od naszej! 
Ogromne drzewa kame i jowe obsypane 
kwia tami k i lkunastometrowe kaktusy, 
aloesy cudnie kwi tnące na pomarańczo 
*vo, magnol ie z o lbrzymiemi koronami. 
Kwi tną mimozy, krzak i o lbrzymie róż 
pną się po ścianach domów. Mnóstwo 
d rzew i k r zewów nieznanych mi nawet 
z nazwy obsypane kwiec iem wszyst 
kich moż l iwych ko lo rów. A jakżeż to 
przedstawia się na wiosnę ( t j . we w r z e 
śniu), gdy zaczną kw i tnąć magnolie i 
inne drzewa! 

T e kont ras ty spoczątku oszałamiają. 
Wkrótce, jednak instynkt przystosowa
n ia sie do wa runków zwycięża. P rzy 
zwyczaja się cz łowiek do innego po
rządku s t ron świata, do innych pór ro 
ku, do innych z w y c z a j ó w i pojęć. O d 
rzuca to co stanowi p rzypadkowe oso 
b l i w o ś d miejsca i czasu i przekonuje 
się... że ostatecznie wszędzie jest to sa 
inó życie, te same problełny. tej samej 
d robne j z iemi. 

Z. B. 

Córda zdradziła tajemnicę mat ci. 
WM D R A M A T J % I Ł O ) N i r R O B O T N I K A . ™ 

Ponury dramat mi łosny rozegrał się 
w domu robotn ika polskiego Józefa Pu 
la, zamieszkałego z żoną. z domu Anr.ą 
Chudziak. i z dwiema nieletniemi cór 
k i t n i w f rancuskie j miejscowości Nan 
terre. Put ży ł zgodnie z swoją żoną t d 
k i lku lat. N iedawno jednak dokonał on 
przykrego odk ryc i a . 
Dowiedz ia ł się. że żona zdradza go ze 
swoim kochankiem. 38-letnim bezrobot 
nym robotn ik iem polskim Aleksandrem 
Atanar. ikiem. Ta jemn icę tę zdradzi'!.;'.!1 

niu jego starsza córka, k tóra na pytanie, 
czy lubi Atanasika. oświadczy ła . że 
•.Atanasik przychodzi codziennie w ie 
czorem i 

je kolację z mamą. 
gdy ciebie niema w domu" . Ponieważ 
Pu t p racowa ł w nocy w fabryce, ko 
chanek mógł z łatwością przebywać u 
iegO żony. 

Zebrawszy niezbite d o w o d y , że żona 
zdradza ero. Put postanowił sie zemścić 
Put i i i a ! sie na jp ie rw do komisar iatu po 
l ic j i . starając się skłonić w ładzę d o in-

Małżeństwo śpiewaczki. 
Artystki nie biorą miłości zbyt tragicznie, 

W wiedeńskich ko 'ach ar tystycznych 
budzi obecnie o lbrzymią sensację afera 
rozwodowa s ł ynne j śpiewaczki Jar i tzy 
i je i męża bar. Poppera. Jeszcze przed 
ki lkoma tygodn iami ukazała sie w pra 
s :e wiadomość, że M a r i a .leritza roz
w iod ła się z baronem Poppcrem i w y 
szła powtórnie zamąż za bogatego A" 
nierykanina mr. Slicchana. 

Do Europy przybył maharadża Patlall, kióry 
otrzymał od króla Jerzego tytuł królewski. 

Sama ta wiadomość nic w y w o ł a ł a b y 
żadnej szczególnej sensacji, g d y b y n ie 
je j dementi , które ukazało się przed k i l 
koma dniami w dziennikach ąjnerykań 
skiogo koncernu Hearsta. Autorem de 
ment i jest p ierwszy mąż śpiewaczki , ba 

ron Leopold Popper, k t ó r y oświadczył 
p r zeds taw ic i e l om potężnego koncernu 
prasowogo co następuje: 

,.Nie jestem rozwiedz iony ; nie w ie 
dzia łem nawet nic o krokach rozwodo 
w y c h mc i żony. Wiadomość o je i mał 
żeństwie z p. Steehanem by ła d la mnie 
iniespodzianką. Ciekaw jestem, k i edy 
r a n i Jeritza uzyskała r o z w ó d ? " 

Enuncjacja ta w y w o ł a ł a nieopisane 
zdumienie. .Zastępca p r a w n y ar tys tk i 
która dopiero onegdaj wróc i ła do Au 
st r j i . nie chce udzielić narazić żadnych 
wy jaśn ień. 

o: q : o 

te rwenc j i w jego sprawie. Ale policja 
nie mogła się mieszać do jego p r y w a t 
nych spraw małżeńskich. Wobec tego 
P u t postanowi ł wymie rzyć sobie sam 
sprawiedl iwość. Zapow iedz iawszy wie 
ozorem żonie, że uda ie się do fabrykf> 
poszedł do k a w i a r n i , gdzie spotkał się 
ze swo im bra tem i j ednym ze swoich 
przy jac ió ł . Wszyscy c i t rze i mężczyźni 
udali s ;ę następnie do mieszkania Pu*a. 
D r z w i zastal i zamknięte. K i e d y wkońcu 
Put w y w a ż y ł d r z w i i wszedł do kuchni 
?astai tam swoją żonę i kochanka, sie 
dzących w negliżu obok siebie przy ka 
wie. Atanasik rzuci ł się na trzech meż 
czyzn . ale został po k ró t k ie j walce o-
bczwładniony. Żona Puta uciekła z 
krzyk iem do swo ie i syp ia ln i , a wów
czas Pn t i dwa j iego towarzysze-

. skrępowali Atanasika sznurami* 
zd ję l i 7 niego koszulę i posadziwszy 
go nagiego na krześle, smagali go pas 
k icm skórzanym do k r w i i utraty prr.y 
t '»mności. Potem po łoży l i go n ieprzytom 
nceo un_ ziemi i uwoln i l i z sznurów. 

O d y w mieszkaniu z j aw i ł a się w k r ó t r e 
zawiadomiona o wszystk iem pol ic ja, 
Atanasik leżał wc iąż n iep rzy tomny , za 
l a n y k rw ią . 

Wszystkich' trzech mężczyzn areszto 
,vano. Żona Puta przyznała się. że Ata 
uasik b y l jej kochankiem i że pomagała 
mu, dając mu codziennie iedzenie. po
nieważ by ł bezrobotny. Chciała nawet 
porzucić męża i uciec z Atanasikiem-
ale powst rzyma ła ia od tego zamiaru 
myśl o dzieciach. 

« * B R . C H E R K ' F * 8 M . , . A I ? . K O W A L . S K I " W A I I Ł Z A W * 

A N T O N I M A R C Z Y Ń S K I 

NIEWOLNICA 
MAHARADŻY 
/.t 

rawaglifl 
ha puścił 

eń. Rosj i 
tał zresZfl 
. Z rade 
Brakło 

go Z wl 
bieg ży 
h Z I M 

nie osia 

dawno 
do rez 

vem. Ob 
w Am 
/kle ładn1 

ibędzie 
zyć się W 
tawie r 
uiaca 
enem. P1 

irowiakid 
: Ben 
:ie do z 
Murzyn 

;epowia4 i by d l 
>3 m. 2 

idz i UJ 
>kiego * 

STRESZCZENIE POCZĄTKU: 
iW Kalkucie wysiedli pasażerowie statku 
"issa" wśród których był zeuropeizowany 
idus, miedzianowłosa europejka i profesor 
'ndstadsten, za którym celnik wysiał dys-
t̂nie wywiadowcę. 
Muni Kaleh otrzymał rozkaz śledzenia 
!dzianowłosej Polki, która jechała do swe-
brata. 
Proł. Rundstadsten odnalazł zakonspiro-
ego przywódcę Hindusów, Lohar Barę. 

Tani spotkał też pfelendenta do trohu 
ptoy księcia Bahadura. 
^Hindus Prakasz, który wrócił z Europy, 
* siostrzeńcem Bahadura. 
Bahadur chciał go namówić do walki z K 
Zofja, uratowana spod auta przez ofice-

angielskich, spędzała czas w ich towa-
fctwie. 
Zaręczyła się z Robertem Wilkinsem 

Cedziła wskutek burzy noc w jego domu 
towarzystwie rannego Prakasza. 
Ojciec Wilkinsa był przeciwny zaręczy
li. 
Zosia postanowiła wyjechać do brata, nie 

tyjąc się spotkać z Wilkinsem. 
r*em z nią jechał tancerz Freddy Prado, 
™'y ją śledził z ramienia Rudstastena 

Sanek 

świat ło zagasło. Wspomnienie twarzy 
rozpłaszczonej za szybą i b łyszczących 
oczu prześladowało ją, spędzało sen z 
jej klejących się powiek. Tak przeleżała 
w ciemnościach dobre pół godziny, gdy : 

wtem rozległo się pukanie. 
— Kto tam? — zapytała, 
Nie by ło odpowiedzi, zato ic.i sam 

łoskot powtórzy ! się jeszcze k i lkana-! 
ście razy, ale w różnych stronach j e j ' 
kwa te ry . Ktoś najwyraźnie j opukiwał 

| z. zewnątrz ściany tej części dak-bungaj 
mają) i usiadła przy stol iku, odc/.u l owu . okrążając go, aż wreszcie p i zy - j 

miała wrażenie, że i stanął; stukanie „umiejscowi ło s ię ' , je-
mąeą] śli tak można rzec, w okol icy środko-

pod k tó rcm stał stolik z 

P O W I E Ś Ć E G Z O T Y C Z N A . 

zamiaru kompl ikowała nieco ta oko- działa przecząco. 
liczność, że taster dzwonka znajdował i — Nie opłaci się przenosić rzeczy 
się tuż obok okna, pod które in odbywa i zakładać moskit jcrę, gdzieindziej na 
ło się to denerwujące wiercenie drzew, ' k i lka godzin, — rzekła. — A ten d iu 

N I E 

ła dz iwny niepokój 
jakieś ig ły kłują ją w t y ł g ł owy 
jej myś l i . Czuła na sobie czyjś wzrok , 1 wego okna, 
nie zdając sobie z tego sprawy. W r e 
szcie, jak zahipnotyzowana, odwióciłaS 
się powol i i za oknem ujrzała twarz 
przylepiona, do szyby. Ktoś z zewnątrz 
obserwował ją uporczywie, a zniknął 
dopiero wtedy, gdy do pokoju wpadł, 
boy, przywołar .y alarmu ją cem dzwonie 
niein Zosi. 91użacv oczywiście nic 
chciał uwierzyć w to, że kto'; tu za
glądał przez okno. uważał to za p rzy - j niczy intruz dziobał drzewo jukiemś 2 
widzenie; oprócz ich trojga, to jsst jego 
boya dak-bungalowu i młodej mem-
sahib oraz jej woźnicy, k tó ry iuż śpi 
oddawna niema tutaj nikogo więcej, a 

orzyborami do pisania 
— Chce podważyć rygiel okieit icy! 
Uspokoif.a się jednak przypomnia

wszy sobie, że każda okiennica posia
da oprócz dwóch ryg l i także yo^żną 
sztabę żelazną, biegnącą w połowie w y 
sokości okna, poprzecznie do masyw
nych desek. 

Lecz stukanie nie ustawało. Ta jem 

nie by ł o jednak innego wyjśc ia. Roz
chyli ła więc moskit jerę, zsur^ la s:^ ci 
cl iutko z łóżka i na palcach zaczęła iść 
w stronę źródła owych niesamowitych 
odgłosów. ! 

Nagle - rozległo się jeszcze iedne sil 
ne stuknięcie, potem szmer taki , jakby 
tynk sypał się na podłogę, wreszcie, 
szelest papierów na stol iku, od którego, 
''osie ime l f ł y w t ym momencie na jwy - j 
żej t rzy k rok i i na czarnem tle śoiar.yj 
wykw r i t ł a jasna plama wielkości dużej 
pomarańczy. Dziura! Tak, io refleks! 
księżycowego świat ła wdar ł się do 
ciemnego pokoju przez wyCom w ścia
nie, zatem ów zagadkowy osobnik zdo 
ł ał ją przebić! 

Zosia nie ochłonęła jeszcze ? pierw
szego przestrachu, kiedy plama świat ła 
zmalała i przez o twór wśl izgnęło się 
coś do pokoju Czyżby w ą ż ? ! Nie, to.. 
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T y l k o za dorożkę to już 
faie musiał zapłacić. 

-Przed udaniem się na spoczynek, 
Korala się do pisania l istu do Roberta. 
P^ę ła ten list w p ierwszym dniu swe 

Pobytu*w Rangun, lecz tam Freddy 
jej zrrąć każdą wolną 
nie napisała ani trzech 
..ie teraz postu iowi fa od 

Ki'J.'1'ć te zaległości. Zaledwie jccin^k za 
,iL a

 ^ N F T O W A hmpe. (oświetlenia e-
* ' ryczncgo dak-bungalowy jeszcze 

jUoL^cio potrafi je 
t .^ i le tak że ni 

^iL! ' r s z y. Właśnie 
iciiańss''jBI"-

do najbliższej wioski będzie stąd z pięć 
mil angielskich. 

— Niemniej proszę pozamykać 0-
kienriice, — poleciła. 

Zabrał się do wykonania tec;o roz
kazu niechętnie, gdyż Hindusi nie lubią 
„przemęczać się", lecz wkońcu zabez
pieczył wszystkie t rzy okna jak należy 
i wyszedł , zrzędząc* na temat braku pro 
porcji gomi'cdzy przeciętnym^ napiw
kiem, a ..szalonemi" wymaganiami t u 
rys tów. Zosia ynnikiiola ?n pfrn d rzw i 
naklucz. napisało list do Roberta, po-
czem położyła sir spoć. Ale zasnąć nie 
'do ła . ch ić łóżko b)Co wygodniejsze 
rawet . niż w ...Minto Mnnsions" w Ran 
, r " n i chociaż Własna, kupiona je.iZcz'* 

Cnlombo moskitiera dawała wszelką 
Tf*ko 'vnio v > R . R . N I R . R - N ^ c f \ v , I przed diaka
mi moskitów'. któro rozpoczęły swn ;e' 
brzęczące loty po pokofu, skoro ty iko 

to ręka! Ciemna, wąska dłoń porwała 
laztwem wciąż w t ym samym punkcie. , - f l k i ś przedmiot ze stołu, zniknęła, po 
jakgdyby uparł się zrooić w y ł o m w c h w j l j z j a w i i a się znowu, musnęła po-
etuanie, ponieważ d rzw i i okna oka-ialy, p i e l n i c z k ę i s u s z k ę , starą gazeto, aż 
się me do zdobycia. | w r e s z c i e zatrzymała się przy wsunio-

— Nic nie wskóra, — pocieszała się. t ym już do koper ty liście, pochwyci ła 
Zauważy ła już z wieczora, że ścia-; g 0 . L is t do Roberta-

riy dak-bungalowu zbudowane są z be) _ Niedoczekanie two je ! — krzyknę 
lek grubych, jak udo at lety i to jej Ofifcoj | a Zosia, przyskoczy ła do Stolika jęd
rne dodawało otuchy Nie wiedziała na. n y m susem i bibularzeni palnę'a mocno 
tomiast jeszcze jakie spustoszenie 1 biąj w złodziejską dłoń. L ist ocalał. 
tutejsze m r ó w k i , które potrafią nnjso-
idniejszy kloc drzewa przemienić w pu 
sty, wydrążony słup, o ścianach c.cn-
kich, jak tektura. Wiedział zato o tem 
człowiek ustujaey wtargnąć do jej po 
koju i dlatego tak opukiwał ściany, do 
póki nie znalazł wydrążonej be lk i ; te
raz zaś, przebiwszy z łatwością zew
nętrzną wars twę drzewa, wygarn ia ł sy 
piace się ?córy próchno, aby UobraC się 
swobodnie do wewnętrznej śclank. .,wy 
patroszonego" słupa. 

Pomimo C ^ I C T O zaufania do odpor
ności śchn r-""'t/nkn Zosi* p r s ć ^ r w i ł 0 

obudzić boya. Urzeczywistnier.ic tego 

Po jakimś setnym dzwonku nad
szedł zaspany służący. Na widok dzin 
r y w ścianie zbaraniał, a petem z nie
pokojem jął w y p y t y w a ć , czy Zosi nic 
zginęło coś cennego, czy b ę i d e żądała 
odszkodowania, i tp. 

— Mnie nie zginęło nic, ale zajazd 
poniósł o lbrzymią stratę, bo r; iefcr łun-
ny w łamywacz porwał kałamarz i pi') 
ro, — odparła żartobl iwie. 

Przypuszczenie, iż tajemniczy hg-J 
mość jest tylko z w y k ł y m złodzieir-
^zk iom' poprawi ło jej humor odrazu. Na 
nytanic SMiżnccro. czy nie leka się i czy 
nie chce, by jej zmienić pokój, odpowie 

pichrust po nauczce, jaką , dostał ode 
mnie. nie wróc i tu już z pewnością. L i 
że sobie teraz stłuczoną łapę i zmyka, 
aż kurzy się za n im. . 

Już po chwi l i s twierdzi ła, że tamten 
:mi jeszcze nie odszedł, ani nie jest po-
•politym zlodziejem. x 

W y d a r z y ł o się to podczas jej roz
mowy ze służącym dak-bungalowu o 
dalszej drodze do Yung-tan. 

Jeśli do tej fa rmy jest siad zale
dwie trzynaście mi l . czyl i dwadzieścia 
k i lometrów. — obliczała właśnie. — 10 
przybędę na miejsce około godziny... 

Urwała wpó ł zdania, bowiem w o-
w y m otworze w y w i e r c o n y m w ścianie 
zachrobotało coś znowu i ostry meta
l iczny głos zawalał 00 angielsku:: 

— Zapóźno, biała kobieto, zapóźno! 
— a potem zabrzmiał śmiech, w k tó
r y m prócz szyderstwa nietrudno by ło 
wyczuć szatańską radość z dokonanego 
zła. 

Po wczora jszym dobrym noclegu w 
Prome. Zosia spędziła znowu bezsenną 
noc. T e n przeklęty śmiech wża r l się jej 
w serce głęboko i przerazi ł ją narówni 
7. niespodziewanem odkryc iem, że ta
jemniczy przeciwnik jej podróży do ł n -
dy i jest tak blisko, że już ją wy t rop i ł 
i k to wie , co jeszcze uczyni , by ic obrzy 
dzić jej pobyt w tych stronach. Ale czy 
ty lko jej? Może również Jankowi , k tó 
ry po wys łan iu depeszy do Kalkut ty 
znów umi lk ł . 

— T o jest nie do zniesienia- Jutro 
musi się wszystko wyjaśnić. Och. żeby 
już zaczęło świtać, — wzdychała, nie 
mogąc zasnąć. 

Wreszcie nastało owo jutro, oczek! 
wane przez nią niecierpl iwie, a po
chmurne, brzydkie, i smutne, jak w y 
darzenia, które rozegrały się i mia ły 
rozegrać się jeszcze w Yung-tan. 

d- c. > 
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_ r zy b ó l a c h r e u m a t y c z n y c h w g ło 
s i e , biodrach, ramionach, nerwobólach 
bólach w udach i postrzałowych stosuje j 
się n a t u r a l n ą w o d ę g o r z k ą 
F R A N C U Z K A - J Ó Z E F A dla codzien-' ' 
nego oczyszczania przewodu pokarmowe- j J"£p['Qf E C Z K I 
4 0 . Zaleć ana przez lekarzy. ' j 

ECHO Nr. 524 

zd*w™&A^"wt^CHtMl drainat mAmiy 16-ietniei p a w -
Owa strae-ały w trotyli*-

H U ZE STOLICY 
Igcie Warszawy w kiikb tirierszacb 

Min is te rs twu b p r a w W e w n ę t r z n y l I j . 
przystąpi ło do studjów nad pro jektem | 
astawy o ustroju w o j e w ó d z t w a stołecz . 
aego w Warszaw ie. Jak w iadomo, na | 
wiosn? kończy sie termin czynności | 
tymczasowego zarządu m. Warszawy z 
nominacji min is ters twa spraw w e w 
nętrznych. W y b o r y do nowych władz 
miejskich, t j . r ady miejskie j i zarządu 
miasta mają sie odbyć iuż w e d ł u g no
wej ustawy. Pro jekt tej ustawy, opraeo 
w a n y w swo im czasie przez komisie 
dla usprawnienia administ racj i państwo 
wej p rzy prezydium rady min is t rów, 
p r zew idywa ł u tworzenie z Warszawy 
i k i l ku pobliskich powia tów wo jewódz 
twa stołecznego. I J ro jek t dotychczas 
aie uległ wielk ie j zmianie. Będzie opra 
ccowaay prawdopodobnie przed końcem 
jesieni • we jdz ie pod obrady nowego 
Sejmu. Władze samorządowe na tere
nie stol icy przywiązu ją do tego projek 
iu bardzo dużą wagę. Zadecyduje on 
bowiem o organizacj i gospodarki miei 
skiej o,az o związaniu stol icy bardz ie j 
ścisłemi więzami z okol icznemi powia
tami, które gospodarczo ciążą ku W a r 
szawic M. tu. projekt p r z e w i d y w a ł po 
dział W a r s z a w y n a dzielnice, na k tó 
rych s t idbyby dzielnicowe magist raty . 
na wzór Paryża i Berl ina. 

* * * 
Od ki lkunastu lat i s tn ia ła na M a r y -

moncic tzw. „Czarna d roga" , którą póź 
n ie i przemianowano na ul . Bydgoską. 
Zarząd miasta skasował tę ulicę. Jeden 
i właściciel i domów dowiedz ia ł się o 
tem i skwapl iw ie w y s t a w i ł parkan, k tó 
ry zagrodził dostęp do domów nr. nr. 2 
3 i 7 przy tej ulicv. 

• • * 
Według obliczeń w ładz miejskich 

koszt w y ż y w i e n i a rodz iny p racowni 
czej, z łożonej z 4 osób w Warszawie 
wzrósł w ubiegłym tygodniu 0.24 proc. 
i wynosił przeciętnie 2 zł. 56 gr. 

• • • 
Na miejsce dyr. Piaskicwicza, który 

ustąpił z zajmowanego stanowiska, m ia 
nowano rTyrektorem ,rzeźni miejskie j p. 
Tadeusza Iwańskiego. 

O s t a t n i d z i e ń z a p i s ó w 
W y c i e c z k a 

do Wrocławia 
na mecz POLSKA-NIEMCY A 7 0 . -
Zapisy W A G O N S - L I T S // C O O K , 
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MONIEK RESTAURATOR 
SZLAG SZLAGAANA* 

Nie jestem wprawdzie generałem, ale 
z ataku lotniczo-gazowego na Łódź nie 
jestem zupełnie zadowolony. Przyna j 
mniej jako ludność cywi lna n»e jestem 
zadowolony. Wprawdz ie świat ło zgasło 
to prawda, ale akurat nie by łem wtedy 
ani w kinie, ani w ciemności, a w bra
mie, w któarei nie bv ło ani iednej 
młodej kobiety. I poto robi l iśmy atak ga 
zowo-lotniczy. poto elektrownia w y ł ą 
czyła świat ło. żcbvm ia sie znalazł w ie 
dnei bramie z jakimś wyborca posła 
Mincbcrga i pewną damą. pamiętającą 
jeszcze z osobistych wrażeń wo lny na
poleońskie? 

Nic. Wy laz łem 7. b ramy i szukam In 
nej, ciekawszej. Naturalnie r>o k i lku k ro 
kach łapie mnie granatowa władza i o -

stro na mnie: 
— Do bramy, oroszę, ale to zaraz! 
— Nie chcę' 

Władza oniemiał?-
— Ja kto pan nic chce? Pan musi! 

Przecież atak gazowo-lotniczy jest, 
wszvscv musza sie pochować 1 

— A ia nie chcę' Ja jestem samobój
ca, wolno mi? 

— ?? 
— No. chce zginąć samobójcza śmier 

cia od irazów trujących. Albo od jakiejś 
bomby lotniczej. Jeden popełnia samo
bójstwo przez powieszenie, inny przez 
zastrzelenie sic, a ia chce umrzeć śmier 
cia woienna. od ataku lotniczo-gazowe•• 
go. 

Swoją drogą Łódź jest zabezpieczona 
nr/.ed wszelkicmi atakami kotniczemi. 
trzeba ty lko sprytnie zorganizować J -
brone. a bezpieczeństwo nasze będzie 
stuprocentowe. Poprostu w chwili ata
ku zamknąć wszelkie o d p ł y w y Łódk i i 
rynsztoków łódzkich, a wgóre bić bedą 
tak straszliwe wonie, że wszyscy ataku 
iacv nas lotnicy zatruja sie na amen. 
Sposób tani i praktyczny. 

Naturalnie po zapaleniu świateł w ki 
nach mia ły miejsce rozmaite historie-
Kugelszwancowa odzywa sie do meza: 

— Uj Moniek nie mogłeś zaczekać 

aż wróc imy do domu. ty świntuch je
den?! 

— Co? Kto? Kiedy? 
Okazało sie. że to wcale nie by ł K i r 

gclszwanc. 
I^ozatem ludność cywi lna miała roz 

muite przejścia z posterunkowymi, któ
rzy bv l i na serio przcieci swoia rolą. 
Do pewnego parterowego mieszkania 
wchodzi posterunkowy z żądaniem za
gaszenia świeczki , która pali sie w poko 
iu od podwórza, albo szczelnego zam 
knięcia d rzw i od pokoju f rontowego, tak 
abv świat ło nie przedostawało sic na 
ulice. 

— Czy pan sadzi — pyta właściciel 
mieszkania — żc nieprzyjacielski lotnik 
zobaczy z samolotu tę świeczkę? 

— Zobaczy — nie zobaczy a zgasić 
trzeba. 

No. i trzeba bvfo zgasić. Pewno dzię
ki zgaszeniu tej świeczki nieprzyjaciel
skie samoloty nie odnalazły Łodzi . 

Dzisiejsza historia ma pewien zwią
zek z atakiem, chociaż nic z lotniczo-
gazowym. Ale z atakiem gościa na go
spodarza- By ło to tak : 

Moniek Szlagman wydaje przy ulicy 
Brzezińskiej t. zw. ..domowe obiady*'. 
Na taki domowy obiadek do Szlagmana 
przyszedł Abram Funk. 

Abramek lubi ieść. pic można narze
kać. Zamówi ł „forspeise'' i rosołek z kur 
k i . pierś młodej gąski. „Forspeise" zjadł, 
smakowało mu. owszem, potem zabrał 
sie do rosołu. Skosztował raz i drugi i 
stwierdzi ł , że w rosole jest za dużo w o 
dy, za dużo „żMagg i " a za mało kury . 
Zawoła ł Szlagmana. zrobił mu awantu
rę a na zakończenie jei dał SzJagmano-
w i no buzi. 

Szlagmana omal szlag nie traf i ł z te
go powodu i z łoży ł skargę w wyn i ku 
której Sąd Grodzki skazał Abrama Fun 
ka na 30 złotych g r z v w n v z zamianą 
w razie nieściągalności na 6 dni aresztu. 

Jerzy Krzecłti. 

Ze L w o w a donoszą: 
Służba hotelu ..Wiedeńskiego" orzv 

ul. Pierackiego 6 usłyszała nagle dwa 
strzały rewo lwerowe, które rozległy sie 
w pokoju nr. 5. za jmowanym od k i lku 
dni przez absolwenta seminarium 22-
letniego Mariana Ludowicha. zam. w 
Rajtarowicach oow. Sambor i iego na
rzeczona 16-lc-triia Olgę Kwaśna, zam. w 
Rogoźnie pow. Sambor-

Po otwarc iu d rzw i służba znalazła 
narzeczonych 

leżących na kanapie 
w kałuży k r w i . Oboje bv l i ranni i Ludo 
wich poprosił o wezwanie pogotowia ra 
tunkowego. Ody w ki lka minut później 
przyjechał lekarz stwierdzi ł on. że Kwa 
śna została zraniona z rewo lweru bęben 
kowceo w okolice serca, a Ludowich 
strzeli ł do siebie, celuiac również w ser 
ce- Na szczęście ranv b v ł v lekkie. K w a 

śna przewieziono do szpitala, zaś Ludo-
wk'hcm no zaopatrzeniu mu ranv zaouie 
kawała sie policja-

W toku dochodzeń ustalono, że mło' 
i lzi zawar l i przed ki lku tygodniami zna-
inneść w Samborze i # 

postanowil i s»e pobrać. 
Ojciec młodej dz iewczyny, bogaty re
emigrant z Ameryk i , nie chciał słyszeć o 
bezrobotnym abituriencie seminarialnvfń 
Polaki ' , lako o s w v m zięciu, mając na 
widok i ' lepsza partie dla swe i posażnel 
córki i to w dodatku Ukraińca. 

Zakochani, widząc, że plany ich roz1 

Jak się 
;^PN, za u 
|WS-u p, rzv 

które nz 
ftlska - Ł o 
f « u Polsk 

Starania 
Wców pro' 
' Pomyśln> 
Utórzy w 
ł biletem i 
[Wać z 50 

wia ł y sie. P( stanowil i rzekomo popełnić ^ R ^ i * | 
Knmobóistwo T y l k o dzięki temu. że ko- • liersk, Zgii 
la ołowiana z rewolweru bębenkowego ' ^ 
odbiła sie. dziewczyna -Jt ^ 

uniknęła śmierci. 
L i ukw icha aresztowano pod zarzutem 
nsi!owaneeo zabójstwa- . . . 

T r u p z ł a ń c u c h e m n a szyi 
Kon udusił chłopca. 

Z Zagłębia donoszą: 
Zmarł niesamowitą śmiercią 11-lctni 

Wasyl Diwczur, służący u Michała Por 
cyka w Podbużu pow. Drohobycz. W y 
mieniony Dziwczur 

o: si konie na pastwisku, 
a o godz. 20-ei zdrzemnął sie. leżąc na 
pastwisku, przyczem owinął sobie łań
cuch dookoła szyi. Koń, który bvł rów
nież przywiązany do tego łańcucha, kro 
czac naprzód przez pociągniecie łańcu
cha, udusił śpiącego Diwczura. Wszelka 
pomoc okazała sic bezskuteczna. Zwłoki 

uduszonego Diwczura pozostawiono na 
miciscu aż do przybycia komisi i sądowo 
śledczej. 

o : Q : o 

bilety abonamentowe z 4t%> zniżką 
do wszystkich miast w Polsce 

sprzedaje biuro podróży 
W A G O N S - L I L S - C O O K 
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R A D I O - H A C I K . 
DZIS, dnia 12 września wieczorem: 

KASZYN. 
15.15 Przegląd giełdowy 
15.25 Wiauomosci o eksporcie polskim 
15 30 Muzyka z płyt 
16.00 „Kraków — Sowiniec" — opowiada

nie dla dzieci, wyg}. Stary Doktór 
16.15 Koncert orkiestry dętej kolejarzy ślą

skich z Katowic 
16.45 „Cala Polska śpiewa" — koncert z 

Poznania 
17.00 „Dzieje socjalizmu w Polsce" — od

czyt 
17.15 Koncert solistów z płyt 
17 50 Odczyt ze Lwowa 
1800 Minjatury kwartetowe w wykonaniu 

Smyczkowego kwartetu warszawskiego 
18 30 „Jak powstaje f i lm" — pogadanka 
18.40 lak spędzić święto? 
18.45 Piosenki kabaretowe z płyt 
19.00 Kącik dla młodzieży wiejskie] 
19 10 Program na dzień następny 
19 20 Koncert reklamowy 
19 35 Wiadomości sportowe lokalne 
19 40 Wiadomości sportowe r"-Vne 
1950 Pogad aktualna 

2000 Muzyka z płyt 
2015 „Czyn i słowo" 
20 45 Dziennik wieczorny 
20 55 Obrazki z Polski współczesnej 
21.00 Powszechny Teatr wyobraźni nadnir 

słuchowisko p.t. „Ocalenie" 
21.35 „Nasze pieśni" w wykonaniu A. Szle-

mińskicj (sopran) 
22.00 Muzyka taneczna w wykonaniu małej 

orkiestry P. R. 
23.00 Wiadomości meteorologiczne dla ko

munikacji lotnicze! 
23 05 „Jedziemy do Wiednia!" — audycja 

muzyczna z płyt 
Łódź, Jak Raszyn, z wyjątkiem: 

13.30 Muzyka z płyt 
1512 Przegląd giełdowy łódzki 
18.30 Pogadanka o radjotechnice — wyg?. 

W. Gawroński 
1845 Oryginalne utwory fortepianowe na 

4 ręce 
PIĄTEK, dnia 13 września. 

RASZYN. 
6.30 Pieśń poranna 
6 33 Pobudka do gimnastyki 
0.34 Gimnastyka 
6 50 Muzyka z płyt 

W przerwie o godz. 720 Dziennik 
poranny 

7.50 Program na dzień bieżący 
7-55 Parę informacyj 

800 Audycja dla szkół 
8 10 Przerwa 

11.57 Sygnał czasu 
12.00 Hejnał 
1203 Dziennik południowy 
12.15 Audycja dla szkół 
1240 Koncert zespołu Wiesława Wiikosza 
1325 Chwilka dla kobiet 
13 30 Z rynku pracy 
I3-S5 Przerwa 
15 15 Przegląd giełdowy 
1525 Wiadomości o eksporcie polskim 
15.30 Muzyka operowa z płyt 
1600 Pogadanka dla chorych — ze Lwol 
16.15 Koncert orkiestry T. Seredyńskiego-* 

ze l.wowa ^ 
16.45 Chwilka pytań — dla dzieci starszy* 
17.00 „Na froncie walki ze śmiercią r*" 

portaż 
17.15 Minuta poezji 
1720 Lekkie iiiosenki z Krakowa 
17 50 Poradnik sportowy 
18.00 Koncert orkiestry kameralnej z Wifl 
1S.30 Pogadanka aktualna 
18.40 Życie kultur, i anyst. stolicy 
18 45 Muzyka z płyt 
19.00 Skrzynka rolnicza 
19.10 Program na dzień następny 
19-20 Koncert reklamowy 
1935 Wiadomości sportowe lokalne 
19 40 Wiadomości sportowe ogólne 
19.50 Monolog aktualny 

20.00 Biuro Studjów rozmawia ze słuchać* 
mi P. R. 

2010 Muzyka lekka w wykonaniu orkiestr* 
P. R. pod dyr. Stan. Nawrota 

21.00 Dziennik wieczorny 
21.10 Obrazki z Polski współczesnej 
2115 Koncert symfoniczny w wykonaniu o f 

kiestry P. R. 
22 30 Muzyka taneczna z płyt 
2300 Wiadomości meteorologiczne dla kó* 

munikacii lotniczej 
23 05 „Jedziemy do Węgier!" — audycj 

muzyczna z płyt ' 
r o n * ja^t Raszyn, r wyłąrWcm: 

15.12 Przegląd giełdowy łódzki 
1830 „Kontakt dziecka z przyroda ł ici O" 

chrona" (pogadanka), wygłosi inspektoł 
szkolny m. Lodzi S. Dobrowolski 

18 40 O wszystkiem pntroszku 
18 45 Utwory skrzypcowe z płyt 
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LEON LAFAGE. 

Stosunki towarzyskie. 
Woźny ukłonem odwzajemnił mój ukłon. 

Sędzia śledczy — cziowiek młody — nawet 
nic uniósł oczu. Stojąc przy zniszczonem krze 
śle, czekałem chwili, gdy zauważyć mnie ra
czy, z wrażeniem nagłej i pogardliwej wyż
szości, jakie odczuwa każdy dżentelmen wo
bec ludzi nieokrzesanych. Spowodu wezwa
nia jego przecież zmuszony byłem zmienić 
rozkład mych zajęć dziennych, a pozatem 
niewątpliwie zajść musiała jakaś pomyłka: 
nie miałem nic do czynienia z władzami są-
dowemi. Ponadto przyznaję, że nie odczu
wam nadmiernego szacunku dla tych sztyw
nych ludzi, pozostających w stałych stosun
kach z delikwentami i zbrodniarzami. 

Wreszcie, kładąc rękę na grubym foliale 
akt, najeżonym zakładkami z kartonu, sędzia 
śiedczy spojrzał na mnie. Jego przenikliwe, 
stalowe oczy, twarz zamknięta, i wąska linja 
ust, już na pierwszy rzut oka zdradzały czło
wieka pewnego siebie, któremu niczego wmó 
wić nie można. 

— Wezwaliśmy pana — rzekł — i z pew
nością jest to panu dobrze wiadome, 3by u-
zyskać kitka wyjaśnień co do stosunków pa
na z bandą Trubissela. 

— Trubissela? — powtórzyłem z osłupie
niem. 

— Tak jest. Proszę nie udawać naiwno
ści... ani silić się na przebiegłość. Może roz
porządza pan czasem wolnym, jak zwykle 
artyści. Dla mnie czas jest bardzo drogi, i 
prosiłbym, nie zajmować mi go zbytecznie. 
Z uznaniem stwierdzam, że zgłosił sie pan 
do nas bez adwokata, lecz, przypuśćmy na
wet, że nie zna pan Trubissela osobiście, o 
czem. nawiasem mówiąc, bardzo wątpię, nil-

zaprzeczy pan chyba, te utrzymywałeś bl i
skie stosunki z jego otoczeniem, a zwłaszcza 
z „godnym" sekretarzem tego groźnego sto
warzyszenia. 

Finezyjny uśmiech rozchylił wąskie wargi 
sędziego. 

— Niniejszy raport — ciągnął sędzia, u-
nosząc wgórę protokół policyjny stwier
dza zaszczytną nienaganność całej rodziny 
pana. Pan sam, po przyjeździe do Paryża, 
przed trzema miesiącami prowadził tryb życia 
nieposzlakowany (z punktu widzenia władz 
sądowych) póki dla swej przyjemności, are 
i na nieszczęście swoje, nie związałeś się z 
bandą Trubissela. Jest pan utalentowanym 
rzeźbiarzem. Państwo niedawno nabyło na 
własność jedno z dzieł pana — „Zamyślo
ną", ale, niestety, nie umiał pan oprzeć się 
zawrotnemu wirowi naszej doby. Polubił pan 
życie łatwe — życie gładkie i dostatnie. Cho
dzi mi nictyle o sławę, ile o pieniądze. Po
siada pan wysokie i bogate stusunki w dzie
dzinie sztuki i pokrewieństwa. Przyszła mu 
więc ochota wyzyskania ich. I dlatego znaj
duje się pan w tym gabinecie jeszcze na wol
nej stopie. 

Słuchałem do końca tej przemowy z nie
cierpliwością, ale i rezygnacją zarazem, w 
nadziei, że dowiem się czegoś wyraźnejszego 
w tej zastanawiającej mnie sprawie. Ale nic. 
Banda Trubissela? Nie znałem jej wcate. 
Więc o cóż chodziło? 

— Panie sędzio — oświadczyłem — czy 
wolno mi od rodowodu i zasad moralnych 
przejść do prostych faktów, które mogłyby 
dotyczyć mej osoby? 

— Proszę. Żąda pan faktów: oto są teksty 
i daty. Te listy i karty pneumatyczne pisane 
są ręka pana, prawda? 

— T...ak. Ale jaka jest ich treść? 1 do 
kogo są adresowane? 

— Do pana Michała de Pomidore! 
— Sekretarza legacji... 
— Sekretarza bandy Trubissela, którego 

informatorem, wywiadowcą i wspólnikiem 
został pan od zeszłego roku, przy pomocy 
pokojówek, manikirzystek, „maitres d'hotel" 
i t. p. osobistości. 

— Co oznacza ta powieść kryminalno -
sensacyjna, panie sędzio? 

— Treść jej w lwiej części dotyczy pana 
samego. Streszczę się. Oto list z dawniej
szych już czasów. Nie zaprzeczysz chyba, że 
go pisałeś?... A zatem dobrze. List datowa
ny jest z dnia 7 lipca... Przystępuję do rze
czy. Pisze pan: 

„Drogi panie, 
Brussonowie - Lauriere dziś wieczorem 
jeszcze wyjeżdżają z wil l i swej na ul. F.-
mile - Blanche do La Baule... Maldono-
wie za trzy dni wybierają się do Dcau-
yille... Baronowa Closgirou wyjeżdża 12. 
Oto wszystkie wiadomości, jakie zebrać 
zdołałem na zabawie ogrodowej u amba-
sadorowej, która odbyła się na prześlicz-
nem tle Małego Trianon i Wioski Królo
wej..." 

Otóż już 9 lipca włamano się do mieszkania 
Brussonów - Lauriere, 12 lipca przyszła ko
lej na Maldonów, a 14-go na baronową Clos
girou. Ten ostatni interes przyniósł najgor
sze rezultaty: ze sprzedaży sreber i bibelo
tów osiągnięto zaledwie 52.000 franków, pod 
czas gdy z dwu pierwszych kradzieży zysk 
wynosił zgórą 200.000 franków. Ten „balo
nik próbny" okazał się mistrzowskiem pocią
gnięciem, a sczasem nabrał pan gustu do tej 
„pracy". Oto karty pneumatyczne, doręczo
ne przez strzelców hotelowych. Pańskie infor
macje są tak ścisłe, wskazówki tak dokładne, 
źe włamania — zawsze intratne — następują 

od tych „interesów"? 
Byłem zupełnie przybity, protestowałem 

gestem obu rąk, czułem się, jak człowiek to
nący, który odpycha śmierć, a widzi przed 
sobą przepaść głębin... 

— Widzę, że odzyskuje pan pamięć — 
rzekł sadownik. — A więc z przykrością o-
świadczam panu... 

— Bez pośpiechu! — przerwałem mu, 
podskoczywszy. — Oto cała prawda... 

— Od tego zacząć należało... 
— Czy dał mi pan sędzia sposobność 

dojść dn słowa? Tak jest: utrzymywałem 
przyjazne stosunki z p. de Pomidore, urodzo
nym pod Krzyżem Południa, synem ministra 
pełnomocnego... 

— Stop! Raporty policyjne stwierdzają, 
że jest synem włóczęgi z szosy Tulon — 
Marsylja... 

— Niech i tak będzie... Ale człowiekiem 
bardzo eleganckim, przyjmowanym w naj
lepszych domach, obznajmionym ze wszy-
stkiemi ploteczkami życia towarzyskiego, 
właścicielem auta firmy światowej, wspania
łego mieszkania, w którem przyjmował elitę 
paryską, polityków, sportowców, pomniejsze 
gwiazdy sceny i ekranu oraz słynniejsze ma
nekiny. Uczęszczał na wszystkie próby ge
neralne, był obecny na wszystkich premie
rach, nie opuszczał żadnej uroczystości ani 
też przyjęć galowych. Dostarczał, podobno, 
pod pseudonimem, wiadomości ze świata 
wszystkim wielkim dziennik, i „mazazine"om 
amerykańskim. W tym celu zbierał wszyst
kie „echa z towarzystwa". Widziałem, gdy 

U l g o w e b i l e t y z a g r a n i c z n e 
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ten sposób starałem się odwdzięczyć inu * 
liczne uprzejmości i przysługi, jakie mi skł 
dał. Do rzeźby, nabytej przez Państwo, 
której raczył pan wspomnieć, pozowała 
jedna z jego przyjaciółek — cudowna dzicW«l 10045 22 
tzyna. Cóż jeszcze powiedzieć mam?... Mai" j j ^ 4 fi05 
ręce czyste, dostarczyć mogę rcferencyj * i5'-?oo%^ 
najlepszych sfer, wysokopostawionych osób.4 i 794 934' 
Jakkolwiek przykro mi bardzo, te dałem »'?EJS155 46 
nabrać do tego stopnia, żałuję utraty znajO' 
mego, który w świetle, w jakiem ja go zna* 
}em, wydawał się człowiekiem godnym sza
cunku i czarującym. Pojmuję pomyłkę pana. 
jak zapewne pojmuje pan moją i wyhaczai* 
panu wzruszenie, na jakie mnie pan narazili 
jak zapewne wybaczy mi pan, ie usunąłem 
się spod jego kompetencji. 

Kie uśmiechał się już. Przyszła ko'ej n<'[ ] 9 78 87 < 
rnnie... Zresztą żaden z nas nie miał p o w o d u k o ^ o ^ M 
być zadowolonym z siebie. ro, 735 g\f 

— Pobłażliwość pana jest dla mnie rze*F3 ,S6S 340 
czą zbyteczną — rzekł sucho, układając swo-E.RSt 986 
je papiery 

Woźny przyglądał się osie, która przyl*! 
cieć musiała z jakiejś pobliskiej owocarnfc 
a daremnie szukała wyjścia, aczkolwiek o to* 
było tylko przymknięte. Słychać było w ma' jjj 
łej sali tylko brzęczenie owadu... 

— Wolno mi zapewne oddalić się już? 
zapytałem uprzejmie. 

— Wolno panu. Lecz upraszam pana trzy' 
mać się do dyspozycji władz sądowych. 

Mimo to zrezygnować musiał ze swycł 
zamiarów wtrącenia mnie do tej sprawy. «**' 
Świeżo przyjechał z prowincji i były t 0 pier*" 

byliśmy sani na sam łub w poufnem kółku, 1 wsze dochodzenia, jakie przeprowadzał. SW 
jak wycinał z gazet wszelkie „wyjazdy lub 
zmiany miejsca pobytu" osób z wielkiego 
świata paryskiego. Na jego prośbę informo
wałem go ą wszelkich „wyjazdach i powro-

'•'lka dni po nich. Jakie pobierał pan odsetki 1 tach" lud/i, w których domach bywałem. W 

wem, w tym samym czasie zdobywaliśmy 
znajomość gruntu paryskiego. Z tych czasó*J[ 
wspólnego niepowodzenia datuie się na»* 
przyjazny stosunek. 
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transmisja i zniżki tramwajowe. 
I^MŁMB Ł o t y s z e p r z y j a d ą w s o b o t ę . 

'ak się dowiadujemy dzięki staraniom 
Sr™, zainstalowane zostaną na stadjonie 
HS-u przy Al. Unji olbrzymie gigantofu 

które natychmiast po ukończeniu meczu 
*ka —Lo-wa transmitować będa reportaż 

U Polska — Niemcy z Wrocławia. 
Starania J zniżki tramwajowe dla miesz 

jjłców prowincji łódzkiej zostały uwieńczo 
p Pomyślnym rezultatem. Wszyscy podróż-
I którzy w dniu meczu legitymować się bc 
PJbiletem na mecz Polska Łotwa będą ko 
Wstać z 50 r-roc. ulgi. Dotyczy to w&zyst 
p|| tramwajów .na linjach: Tuszyn, Pabia-
p , Ruda Pabjanicka, Konstantynów, Lulo 
prsk, Zgierz, Ozorków, Aleksandrów. W 

drodze powrotnej w celu uzyskania ulgi na 
leży legitymować się biletem tramwajowym 
do Łodzi na mecz (w pierwszą stronę) oraz 
pozostałym odcinkiem biletu wstępu na 
mecz. By ułatwić sportowcom prowincjonal
nym możność nabywania biletów ŁOZPN 
zorganizował również przesprzedaż biletów 
na prowincji, a mianowicie w Zgierzu i Pa
bianicach w cukierni Piątkowskiego w Kon 
stantynowie w klubie KKS. 

Na przywitanie Łotvszów, którzy przyjadą 
w sobotę o >?odz. 9.45 rano na dworzec Fa
bryczny, wybiera sie wielu kibiców. W cia-
JJU soboty ziedzie sie do Łodzi również re
prezentacja Polski, 

4 MECZE „DZIKICH" 
T e r m i n y z o s t a n ą u s t a l o n e p ó ź n i e j . 

III KS Wicher — KKO 
IV KS Gdynia — KS Rapid. 

Wiikosza 

olskim 

ze LwoVr4 
ńskiego -* 

starszy* 
:ia _ m 

dniu wczorajszym o godzinie 20 w loka 
• *S -u odbyło się losowanie przeciwników 

ćwierćfinału turnieju „dzikich". Wy-
'Wano poszczególne pary w następującej 
'mości: 

1 :.KS Jedność — KS Łodzianka 
U KS Przyszłość — KS Strzelec (Chojny) 

j z Wi 

cy 

ie 

słuchać* 

orkiestr* 

JUŻ DESZCZ NIE DOKUCZA 
TENNISISTOM, 

W dniu wczorajszym na kortach ŁKLT 
Inelenowie odbyły się dalsze gry pojedyń 
11 z wyrównaniem ta4 pań jak i panów. 
iW grze pojedynczej paj odbyły sie nastę 
fece spotkania: Johnowa — Richter 6:1, 

Ja Kumantówna — Ulrichsowa 8:1, 6:1, Ku 
Pntówna — Pajchlowa 6:5, 3:6, 6:2. W 

e Johnowa — Kumantówna 6:1, 6:1. 
Wgrzc pojedynczej panów uzyskano na 
Ujacc wyniki: Loewonstcin — Scheuneit 
4:6, 6:4; Sktisiewicz — Loewenstein 
6 :3; Gol.la — Bolcchowski 4:6, 6:4, 7.5 
man — Borkensztajn 6:4, 6:3, Borken 
n — Piotrowski 6 :1 , 6:6, 6:4, Grohman 

Oolda 6:5, 6:0. 
-Pziś odbędzie się finał gry pojedynczej pa 
ł j r z wyrównaniem, w którym spotkaią się 
fohman ze Skusiewiczem. 
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Terminy wymienionych spotkań zostaną 
ustalone później oraz podane do wiadomo
ści zainteresowanych klubów w komunikacie 
oficjalnym Komisji Turniejowej w „Echu". 

MAUERMAYER W POZNANIU 7 
Dnia 22 września ma sie odbyć w Pozna 

niu międzynarodowy mecz lekkoatletyczny 
Poznań — Wrocław. W ramach tego meczu 
ma dojść do pojedynku pomiędzy Niemka 
Mauermayer A Wajsówna. Poznańskie wla 
dze lekkoatletyczne rozpoczęły starania o 
przyjazd Mauermayer. ' 

ZIMOWE IGRZYSKA OLIMPIJSKIE. 
Otwarcie 6-go lutcjo. 

Czwarte zimowe igrzyska olimpiiskle w 
Garmisch Partenkirchen mleć beda następu
jący program szczegółowy: 

6 lutego 1936 r. uroczyste otwarcie igrzysk 
7 bieg zjazdowy pań I panów, 8 slalom pań. 
9 elalom panów. 10 bieg rozstawny 4 10 
kim. 12 bieg na 18 kim. otwarty i złożony, 
13 konkurs skoków, do biegu złożonego. 14 
bieg patrolowy wojskowy, 15 bieg na 50 kim. 
1C otwarty konkurs skoków. 

E C H O 

Wie.ka reuijd tężyzny fizyczne* 
m ł o d e g o p u u o l e a a. 

Jak już podawaliśmy, tegoroczne święto 
PW i WE, które się miało odbyć 26 maja 
rb. i które spowodu żalooy narodowej po 
smiera Marszalka Polski Józeta Piłsuuskie 
go zastało odwołane, odoęazie się definityw
nie w dniu 22 września rb. 

Św.ęto to — ta wielka rewja tężyzny fi
zycznej młodego pokolenia, ma w pierwszym 
rzędzie za zadanie zobrazowanie całoroczne 
go dorobku pracy wszystkich hufców szkol 
nych oraz organizacyj PW i WF oraz ma 
spełnić doniosłą rolę propagandowa na rzecz 
idei wychowania fizycznego wśród starsze
go społeczeństwa. 

Program święta, zakrojony już uprzednio 
na szeroką skalę, jest obecnie opracowywa 
ny bardzo szczegółowo i w najbliższych 
dniach zostanie całkowicie uzgodniony. 

W tegorocznem ..święcie" przewidywanv 
jest udział niemal wszystkich organizacyj 
PW i WF, młodzieży szkolnej i organizacyj 
sportowych, które w specjalnych punktach 
programu wykazywać będą rezultaty swej 
pracy w zakresie uprawianych przez siebie 
gałęzi sportu. 

KOMUNIKAT. 
Zarząd Koła Związku Podoficerów Re

zerwy RP w Łodzi, zarządza zbiórkę wszy»t 
kich członków na dzień 12 bm. na godz. 16, 
w lokalu związku (Żwirki 8) . Stawienni
ctwo obowiązkowe. 

Zarząd. 

WYSTAWĘ DROGOWĄ ZWIEDZAJĄ CO
DZIENNIE TŁUMY PUBLICZNOŚCI. 
Zainteresowanie wystawą wzrasta stale. 

Z prowincji nadchodzą nieustannie zgłosze
nia wycieczek organizacyj społecznych, zwia 
zków zawodowych, młodzieży akademickiej 
i szkolnej oraz osób prywatnych, członków 
Ligi Drogowej. 

Na wystawie czynne jest przez cały dzień 
bezpłr.tne kino. Seanse rozpoczynają r.ię co
dziennie o godz. 12, 15 i 18. W programie 
przewidywane jest wyświetlenie fi:mó>' 
nicznych, dotyczących budowy mostu we 
Włocławku, dróg betonowych i s*zeregu in
nych, filmów turystycznych propagandowych 
filmu niemieckiego z otwarcia wystawy dro
gowej w Monachjum w r. 1934. a wreszcie 
filmu Czerwonego Krzyża p.t. „Miłość i obo
wiązek", obrazującego pomoc niesioną na 
drogach przez Czerwony Krzyż. Reperiuai 
filmowy będzie stale uzupełniany i zmienia
ny co pewien czas. 

Sport W KURU SiOW&Cfl, 
(—) W dniu dzisiejszym odbędzie się na 

boisku IKP o godz. 17 ostatni trening przy 
gotowawczy hazenistek łódzkich przed me
czem z Jugosławia. Reprezentacja Łodzi zo
stała ostatecznie ustalona następująco: Kor-
dowska (HKS), Gapińska (ŁKS), Filipiaków 
na, Kasperska, Gruszczyńska, Głaźewska 
(IKP), Połomska (HKS), Rezerwa: Zelżan-
ka, Noskiewiczówna (HKS), Jaworska (ŁKS) 
i Holyszewska (HKS). lugoslowianki przy
jeżdżają do Łodzi jutro o godzinie 12.15 na 
dworzec Fabryczny. 

(—) Skład reprezentacji piłkarskiej Łodzi 
na niedzielny mecz z Kaliszem w Kaliszu zo 
stał nieco zmieniony i przedstawia sie obec
nie następująco: Frymarkiewicz (Pisarski), 
Karasiak, Triebel, Przygoński. Lenart, Trie-
be. świętosławski, Antczak, Król. Sowiak, 
i Stolarski. Rezerwowi: Frankus. Pile i Mi
kołajczyk. 

(—) Tegoroczne mistrzostwa Polski dru
żyn robotniczych rozegrane zostaną w for
mie dwudniowego turn'eiu, którv odbędzie 
sie w dniach 5 i 6 października w Tomaszo 
wie Mazowieckim. W turnieiu tvm wezmą 
udział mistrzowie nastepuiacvch okręgów: 
łódzkiego, warszawskiego, gdańskiego, ślą
skiego, (który wyeliminował już okres kra
kowski i Dąbrowę Górnicza, lwowskie
go) wyeliminował |uz Podkarnacie i Borv-
sław) oraz mistrza Kresów Wschodnich (z 
Brześcia). 

Co nas po pracy rozweseli? 
Teatr Miejski — Mysz kościelna 
Teatr Popularny (ul. Ogrodowa 18) — 

Skalmierzanki 
Cyrk „Sport - Palące" (Narutowicza 61) 

Wa|ki francuskie. Początek o g. 9 w. 
Adria — Noce wiedeńskie 
Caslno — Mężowie do wyboru 
Corso — 1) Imitacja życia; 2) Walka 

o prawdę . 
Czary — 1) Przyjaciele i kochankowie; 
Europa — Kaprys hiszpański 

Orane! - Kino — Bengali 
Mętro — Noce wiedeńskie 
Miraż — Azef 
Przedwiośnie — Serce lndjanki 
Pałace — Powrót Frankensteina 
Rakieta — Ostatnia miłość 

Co zgotować "utro na obiad? 
Zupa ś l iwkowa z kluseczkami. Grzy 

b y duszone w śmietanie, Kartofelki- na 
leśniki z Jabłkami. 
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672 804 30 916 75 78 32031 218 309 98 
736 816 962 66 33024 282 454 543 635 
868 34011 80 122 91 205 64 74 396 «51 

884 9Rfl 35001 42 86 251 303 495 567 
960 36040 126 44 269 817 36 72 37019 

93 133 53 63 287 399 642 892 38098 140 
? 25 435 66 617 52 39013 22 40 316 420 

648 60 79 826 58 75. 
^ 4 0 0 3 3 78 166 310 34 49 411 77 648 764 
Wff 958 41073 400 2 75 553 80 937 4200? 

w 138 269 30! 406 88 532 40 60 76 648 72^ 
828 98 43043 84 118 251 346 525 98l" 
| ^rr' r'Z "n ™ 4 ™ 97 526 
49 54 833 45249 496 512 88 850 98 990 
9 172 482 630 821 42 47024 602 894 913 

48061 66 321 29 473 521 49003 134 69 74 
90 204 36 87 992 96. 
50019 82 84 172 201 2 12 37 370 564 87 

96 997 51013 212 301 624 77 769 909 
^ 80 52071 207 376 405 67 98 613 751 99 
K.-I3 59 306 47 767 875 964 54100 86 283 
B 487 540 80 81 632 734 55047 84 125 97 
§2 87 385 435 605 753 54 864 56017 272 
J$ 29 73 49? 647 905 57111 72 535 49 87 
D» 580O0 103 206 449 661 813 75 930 35 

8 S6 59020 67 185 226 362 621 930 53 68 
60422 574 640 813 38 929 6 H 05 85 91 
; 4 346 67 86 415 618 752 888 62289 46? 

Sj .^6 713 6? 816 049 00 63165 81 35 967 
M* 89 432 35 553 600 87 90 887 8? 06 pefi 
\gn-> m -ą n 6 AClCl s 7 W 5 7 5 n S 4 f 5 poi 18 

B 650S4 112 56 87 219 34 303 46 477 726 
96<: 74 66019 79 124 290 717 800 90 

67171 355 80 457 752 847 68319 439 688 

99 727 85 811 950 64 69016 33 99 269 360 
486 95 599 627 775 89 851. 

70134 384 412 600 45 73 714 835 909 
50 95 71050 133 93 273 90 426 53 92 726 
915 72017 42 126 269 82 305 19 38 49 528 
58 69 93 602 705 46 96 58 812 902 73116 26 
237 342 477 533 52 82 87 679 777 79 902 
34 58 74003 122 35 99 255 314 445 595 667 
706 814 955 68 75132 92 238 96 365 67 433 
37 4:1 541 45 600 32 887 76046 297 98 375 
87 672 849 92 914 77018 131 34 2*2 355 583 
687 89 911 78000 133 98 206 310 486 615 27 
778 85 835 37 72 058 66 79034 185 241 447 
60 520 88 97 606 25 27 744 49 867. 

80096 123 67 230 76 441 580 722 828 
81304 80 595 711 57 46 82043 379 407 514 
50 634 738 46 867 927 42 83019 87 351 540 
800 818 36 42 86 84058 142 68 333 480 604 
744 89 846 915 85069 123 39 88 210 300 675 
778 86174 275 677*87009 104 221 363 409 
29 511 600 42 892 928 88176 316 47 54 86 
422 39 562 94 665 803 15 916 89118 273 316 
654 971 90 3. 

90093 6 106 98 22 ! 76 7 313 411 635 
780 896 91215 58 716 830 914 92045 210 394 
438 607 754 903 93323 62 3 405 586 623 52 
77 818 988 94105 99 337 411*613 54 823 
997 95014 37 162 74 222 351 427 518 80 612 
753 994 96102 31 361 442 69 777 934 97007 
86 188 228 317 590 606 81 88 98076 178 221 
318 546 678 85 887 966 83 99015 47 76 136 
43 319 27 525 706 82. 

100001 49 86 99 18 206 324 424 511 606 
26 71 703 989 101003 192 250 431 546 734 
916 102056 163 365 511 45 919 103041 276 
322 50 75 495 843 96 104034 211 91 512 17 
660 734 6 105010 108 304 400 508 69 626 
770 912 106083 111 84 219 68 75 443 674 
897 942 107072 101 68 305 549 94 10808? 
168 9 200 343 425 8 45 56 525 51 90 617 
982 109042 86 113 25 328 515 652 818 40 
945 61. 

110042 60 128 36 54 200 56 350 438 61 
801 15 56 111420 32 526 630 884 963 112016 
215 335 461 506 60 93 8 655 755 56 89 904 
94 113006 188 315 403 57 563 690 T28 98843 
114093 229 320 612 717 38 842 6 115216 23 
488 9 515 44 602 715 870 6 948 116049 
188 799 714 36 51 117047 9 54 83 229 314 
74 80 402 507 605 99 743 5 867 80 973 
118003 58 165 72 89 234 50 5 385 460 545 
655 799 814 62 914 119023 103 271 308 
98 584 636 730 858 913 31. 

120240 302 406 510 25 41 607 731 58 
77 80 990 121018 34 24 397 567 636 59 738 
59 843 79 944 91 122156 226 95 313 50 400 
27 67 549 834 77 123001 103 45 54 405 53? 
62 616 709 902 68 124098 214 33 70 308 83 
409 619 65 -'H 746 97 824 35 125031 168 253 
93 323 46 601 27 37 90 867 91 985 126033 
321 3 486 609 866 907 87 127 146 86 315 
636 821 74 943 87 128005 142 250 303 412 
535 609 866 85 129143 433 57 510 611 745 
884 995. 

130117 27 40 319 53 76 475 87 97 650 
131180 362 615 700 77 805 78 132015 64 65 
69 214 330 95 446 611 924 63 90 133063 H 8 
270 89 376 87 446 91 603 13 711 40 90 97 
868 134256 389 528 61 69 649 79 979 58 84 
99-135278 415 683 746 955 136097 167 225 
317 76 457 69 517 36 65 643 86 931 727 
86 837 39 619 137009 409 532 614 746 987 
138042 109 2 446 200 73 316 67 81 484 35 
643 925 139083 219 430 544 642 65 753 812 
71 99 960 

14007 285 331 56 555 607 872 913 141066 
148 3SO 429 76 545 58 667 93 788 89 897 
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60 639 726 812 902 23 47 56 156106 46 
230 45 49 3 7 1 423 851 936 157042 303 
412 40 526 88 670 740 819 159101 524 
5SH K4f) "/10 8 0 944 73 79 

1G0374 417 538 82 661 78 709 19 63 
968 161022 205 415 55 59 71 661 88 702 
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170491 682 944 171156 333 503 602 709 
172046 56 119 72 280 495 512 78 607 62 
810 85 173003 18 68 87 119 332 568 641 
803 41 174057 69 294 490 533 668 700 34 
49 816 50 99 983 84 176094 146 255 69 
462 645 796 807 947 177007 27 82 166 2 9 ^ 
320 57 541 8 896 604 30 98 178207 90 
411 85 512 794 805 956 179029 119 285 
S89 401 42 555 609 708 87 33 882 968 69 
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ll-e CIĄGNIENIE 
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39844 41840 49501 50433 61137 60138 
66117 73666 73692 74625 81266 86541 
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104866 107449 107825 109525 110591 -
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134342 143949 144304 155292 160273 
160835 160982 160310 172105 172072 
170464 176059 184338 

CIĄGNIENIE DRUGIE po 200 zł. 
128 211 823 97 1447 940 2060 10 224 

477 673 3067 191 468 580 680 926 4395 
804 20 51 5052 246 6685 822 7040 216 
43o 751 8711 9386 837 10155 225 458 97 
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30180 355 699 875 31049 122 32023 
112 418 518 643 892 900 97 33167 315 99 
585 31022 258 65 411 24 46 973 35022 
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707 27 39202 99 563 674 761 854 995 
40139 302 685 761 41098 548 824 42037 
63 390 646 816 43039 139 289 367 408 
550 78 614 750 4034 42 101 80 292 474 
650 71 45745 460000 01 669 76 97 743 
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85 744 95 889 49088 320 8 428 698 
796 953 52328 58 44 687 826 43 849 74 
53205 34 655 725 847 54319 425 671 90 
861 951 55100 88 296 379 625 56528 77 
£97 Fi72R5 418 95 609 85247 61 625 720 
939 60017 99 54R 678 703 876 921 
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; 664 772 78160 5-18 640 81 79249 550 650 
'720 918 
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1.T0080 604 708 924 131129 220 71 382 
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133148 224 420 670 919 134083 18*, 91 
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160556 7 600 57 161008 56 191 261 
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Po 200 złotych. . 
370 424 947 1221 629 833 2025 271 87 811 

3131 ?25 474 41177 6C8 809 54 953 5083 192 
0765 676.5 954 7301. 675 -721 871 995 8425 84! 
>290 432 933. 

10303 447 84 6,Vt 714 1219 4S6 671 840 953 
'2304 80 695 893 134041 172 502 10 942 14041 
3J4 635 . 891 15960 16302 93 405 502 685 804 
IS623 761 94 198o4 902 43. 

AT. B 

Zycie ekonomiczne. 
' BAWEŁNA. 

NOWY JORK: loco 1085, wrzesień 10.49 
październik 10.50, listopad 10.51 

LIVERPOOL: loco 622, wrzesień 586, 
październik 5.78, listopad 5 73 

BREMA: loco 13.00, październik 11.75, 
grudzień 11.76, styczeń 1177 

Wafuiy. tiewizy akcje 
DEWIZY — NIEJEDNOLICIE. 

Na zebraniu giełdy pieniężnej panował 
nastrój zmienny, przeważały jednak naogół 
zwyżki kursowe, obroty były ożywione. 

PAPIERY PAŃSTWOWE — ŃAOGóŁ 
SŁABSZE. 

Dział papierów państwowych był dość 
ruchliwy, przeważały jednak naogół zniżki 
kursowe. 

PAPIERY PROCENTOWE. 
Budowlana 4025, Dolarowa ser. III 51.00 

Konwersyjna 1924 r. 68.25. 6% Dolarowa 
82.25, Stabilizacyina 1927 r. 6350, dr. 64.00 

ŻYWSZE OBROTY AKCJAMI. 
Zainteresowanie papierami dywidenbo-

wemi było większe, kursy jednak kształto
wały się naogół zniźkowó. 

Bank Polski 91.75. Węgiel 11.25. Norblin 
3300. Ostrowiec serja B. 14.00, Staracho
wice 33.00 

ZAPRASZAMYY... 
Rodzina Policyjna w Łodzi urządza w nie 

dzielę, dnia 15 bm. o godzinie 2 popoł. w 
parku Helenów wielka zabawę ogrodową, w 
połączeniu z konkursem orkiestr podwórzo
wych z nagrodami. 
W konkursie wezmą udział zesipołv orkiestr 
podwórzowych z całei Polski, m. in. zesoół 
łodzian, dzietiatka łódzka, zespól Sylwester 
zesnół Gwiazda, zesoół poznański i In. 

W razie niepogody zabawa odbędzie sie 
na sali. • 

Ostateczny termin zsrłoszeń orkiestr: w Dią 
tek, dni* 13 bm. Piotrkowska 93 m. 4 w go
dzinach 6 — R wiecz. 

W I N S Z U J E M Y . 
Jutro.. Eugeni i . 
Wschód słońca 5.06 
Zachód słońca 17.58 
Długość dnia 12,52 
Uby ło dn ia 4.06 
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?5036 25093 526 7Ó2 64 858 26005 102 215 .129 
bćZ 850 59 73 987 27562 654 700 800 954 28152 
2c6 473602 29040 r.Wl. 

30021 160 79 365 31232 341 407 566 32375 
?<i0 99 33050 258 542 755 34C02 154 67 21 ó 25 
346 35144 327 426 98 932 36101 267 315 689 
9.1/ 801 42 84 37036 288 361 655 747 808 29 
39 75 38020 24 55 92 257 488 898 966 39099 
275 416 659. 

400226 126 35 64 422 518 6342 96 744 51 54 
«i024 74 78325 723 42437 594 686 773 43127 
7?3 87 995 44066 659 864 74 922 64 45020 663 
TlO 29 46083 641 95 710 S41 81 921 47682 93 
t'.2 999 4*361 675 735 49085 352 515 751 li 
hr4 982. 

60161* 418 655 732 81 991 942 51203 547 n97 
84. 52351 821 533380 935 54044 51 187 222 31" 
fS 55090 477 570 627 56013 682 907 57527 695 
5S345 439 689 844 968 72 80 97 59582 606 727 
81*. 60270 98 555 833 937. 

61238 387 931 62172 76 228 409 689 63093 
121 69 290 336 573 730 54 7 7 64230 362 65162 
4̂9 468 702 84 811 72 901 66314 58 583 643 

758 67042 474 673 700 872 927 68030 3 86 47J 
>5 f61 610 54 731 92 913 69178 85 280 670-

/0279 368 453 1**) 71312 41 69 764 72997 
I M 45 - 539 49 88 S43 901 73029 38 205 401 
524 74040 76 277 <35 838 75027 261 320 7ol76 
.'6(0 427 83 884 926 45 98 77005 7 148 336 
94 152 90 634 763 813 986 78163 91 237 64-S 
934 56 79165 736 325 426 93 938 74. 

&.913 65 632 8 711 '.6 81210 5 24 43 621 026 
37 4> 82699 458 513 « 831.39 230 954 69 84026 
.'44 T64 317 41 997 .-"SIOO 313 681 877 938 77 
oóu/0 83 667 828 72o2 743 813 63 8S09 IW 
408 'A 601 5 707 804 89101 40 603 70030 Xv 

9.145 122 505 , 92 900 91279 36 920/2 Ó30 
9..0.2 231 368 5S7 837 03 93254 752 71 953 
'.-5 9.094 9S l ^ 412 955048 587 96138 852 i ' 
9/OJ9 402 6776 W'J 9*< 27 89 126 426 510 24 41 
99261 496. 

.00071 83 677 710 12 76 101038 105 10 26 
286 303 55 77 4000 5̂ 6 730 923 78 102143 90 
312 4!3 650 984 1036'7 48 131 39 78 250 390 
5>S 5/- 616 ?13 411 70 925 93 104193 216 348 
VCO 10510S 76 S4S 685 967 106183 310 69 51» 
94* 107189- 250 90 370 8 99 504 71 633 701 88 
',V7 10811 347 471 93 532 701 97493 109103 17 
141 346 620 11 910. 

M00S2 428 505 27 609 111045 63 99 116 296 
309 35 705112550 624 936 45 13108 13 583 9»3 
14(4 097 327 65 597 115142 97 459 50 820 
.1629C 472 507 613 858 117016 32 283 9 7 551 
738 59 S05 83 H6323 592 767 901 51 119784 

, 12013: 452 593 857 922 121158 206 45 310 
76 449 64 90 688 747 58 873 122183 291 710 
878 123389 797 927 142009 264 616 826 34 £45 
125064 274 92 303 S5 460 553 877 25355 455 694 
VJQ 1272444 49 446 551 128270 324 66 429 857 
129098 527 63 785 852. 

1305 01714 68 900 131062 953 98 132160 227 
824 93 971 13308 238 666 350 432 56 658 134426 
512 59 728 821 135692 763 1360 M 96 603 137567 
891 138090 294 384 520 31 46 836 139622 . 

140188 141183 407 22 5>84 711 849 142252 
331 86 99 899 985 99 143348 592 44037 54 366 
854 145209 876 146031 74 111 454 889 940 
147225 657 73 914 148591 662 736 934 149035 
129 350 84 487 635 818 28 92 908 36. 

150094 163 763 881 151188 359 504 9 808 
152056 250 303 42 52 727 844 95 903 153032 
147 421 596 80 933 45 92 154020 165 298 .373 
547 669 716 155021 413 6126 92 978 156179 
250 526 604 SOO 922 78 157432 566 771 87 
159063 682 731 

160502 687 161103 56 299 315 23 47 81 529 
642 43 60 73 805 54 92 915 162099 384 531 44 
617 830 163093 206 37 3IS 781 909 48 64 164270 
S9 165298 404 523 94 644 808 38 166367 87 
727 51 997 17129 97 231 92 383 424 31 32 509 
18 16808S 133 527 820 57 942 730 841 169049 
234 70 976. 

170389 409 171028 237 453 59 172051 507 
6811 173391 872 968 76 174377 737 807 175110 
368 16092 96 97 219 345 91 90 474 674 716 824 
•15 177031 858 903 178061 245 319 788 894 966 
179127 487 576 611 702 5 9. 

1800060 354 439 97 516 18 90 602 867 181669 
«?9 995 183013 67 79 588 6!3 778 970 183180 
289 495 915 184269 596 675 945. 



Str. i 
E C H O f\r. 254 

C a ł y ś w i a t c z e k a n a w y n i k 

Czy trędowaty wyzdrowieje? 
Doniosły eksperyment uczonego. 

Wszyscy wiemy o tych, najsmutniejszych I jeszcze za krótko. ,W każdym razie da 
chyb:, jakie istnieją na świecie, zakładach | zauważyć u niego bardzo wyraźne polepszę 

nie. Czy ono będzie trwale i czy inni ludzie trędowatych, o wyspach, gdzie przebywają 
ci nieszczęśliwi, o odgrodzonych wysokiem 
murami przestrzeniach, których nie wolno 
im opuszczać. 

Nie wszędzie jest to jednakowo przerazi: 
we, tak samo, jak nie wszędzie trąd z rów 
ną przejawia się silą i jest równie niebez
pieczny dla chorego. W zimnym klimacie jest 
on o wiele gorszy, niż w ciepłym, rwajlżej 
przebiega — choć również zawsze prawie 
nieuleczalny — na wyspach Oceanu Spokój 
nego, gdzie ta straszliwa choroba panuje już 
od bardzo dawna i bardzo jest rozpowszech 
niona, tak, iż miejscowi mieszkańcy są prze
ciw niej w pewien specyficzny sposób nieja 
ko zaszczepieni, czy raczej uodpornieni prze 
ciwko najgorszym jego stadjom. 

Ponieważ jednak wiele chorych przeby
wa tam na swobodzie I styka się z ludźmi, 
jest to zapewne jedno z najgorszych ognisk 
rozpowszechniania się trądu na świat cały 
— wiadomo przecież, że to jest jedna z naj
bardziej zaraźliwych chorób. 

Od wielu 1*1 i w wielu laboratorjach pra 
cują uczeni nad zwalczaniem trądu. Istnieje 
parę sposobów leczenia go w pierwszych 
stadjach, ale te sposoby są tylko czasem w 
poszczególnych przypadkach skuteczne, w 
innych pozostają bez wszelkiego wpływu, 
zupełnie nawet niewiadomo czemu. 

I dopiero teraz zdaje się, że jesteśmy na 
drodze do zdobycia prawdziwie skutecznej 
broni przeciw okrutnej tej chorobie, Dr. Van 
dremer w paryskiem swem laboratorium wy 
nalazł plewszą szczepionkę przeciw trądowi. 

Bakterje trądu znamy już od 1871 roku, 
odkrył je norweski lekarz dr. Hansen. Ale 
dotychczas pomimo nieustannych prób, nie 
udawało się tych bakteryj wyhodować na 
spożywkach. jak mówią fachowcy „In vitro" 
(w szkole), a dopiero w tych warunkach 
przecież można z niemi robić doświadczenia 
i próby, dopiero w tych warunkach można 

poznać ich właściwości. 
Po żmudnych i drugich badaniach udało 

•lę dr. Vandremer stwierdzić, ie bakterje 
trądu przechodzą różne fazy stosunkowo po 
dobne do faz laseczników gruźlicy. Na tej 
podstawie, po dalszych skomplikowanych i 
z niezwykłą cierpliwością prowadzonych 
pracach, wyhodowano wreszcie pierwszą kul 
turę bakteryj trądu na buljonie z mąki karto 
fłanej. Była to pierwsza ich kultura, którą 
udało się utrzymać" przy życiu I nawet spo
wodować jej wzrost. Zarazem też byt to 
Pierwszy materjał, który pozwolił 

na otrzymanie szczepionki. 

Szczepionkę tę wypróbowano na króli
kach i świnkach morskich. Wyniki były 
świetne. Parę tygodni temu zastosowano ją 
po raz pierwszy — wciął jeszcze oczywiście 
tytułem eksperymentu — na człowieku cho
rym na trąd 1 zupełnie nie reagującym na 
dotychczas posiadane przeciw niemu środki 
lecznicze, nawet na błękit metalowy, który 
'daje stosunkowo najlepsze rezultaty. 

Niepodobna jeszcze stwierdzić, czy próba 
się powiodła, bo obserwacja chorego trwa 

tak samo będą na tę szczepionkę reagować 
przyszłość pokaże. 

Wydaje się jednak, że tym razem jesteśmy 
napewno już na dobrej drodze, chociaż nas 

jeszcze wiele pracy dzieli od celu. Nie po
trzeba nawet tłumaczyć, jakiem błogosła
wieństwem byłoby to dla tysięcy i dziesiąt 
ków tysięcy tych nieszczęśliwych, skazanych 
na bezczynną samotność i na wygnanie — i 
dla ich bliskich, którym wreszcie znowu 
wolno będzie żyć razem z nimi. 

N O W Y S P O R T . 

Na Riwierze wchodzi w modę n o w y sport— jazda na łodziach poruszanych 
zćpoinocą pedałów. Na zdjęciu— przy staii dla łodzi ..pedałowych" w Cannes 

G Ł O W A K R Ó L A Z A 1 0 G W I N E I 
Sprzedaż „kawałków" parlamentu. 

REKINY AKTORAMI FILMOWYMI 
niebezpieczne zdjęcia na oceanie, mmn 

Czytaliśmy już wiele o t. zw. ..niebezpiecz 
nych filmach", podczas realizacji których 
na każdym kroku groziło jego twórcom 
śmiertelne niebezpieczeństwo. Ale chyba na 
największe niebezpieczeństwo byli narażeni 
nieustraszeni aktorzy i operatorzy filmujący 
wspaniały, ekscytujący obraz „Tygrys Pacy 
f iku" — najświetniejszą epopeę morską. 
Grają w niej fenomenalny „mistrz maski" 
Robinson, oraz... rekiny. Ale nie te rekiny z 
zoologicznego ogrodu, lecz groźne potwory, 
przebywające na swobodzie, na niezmierzo 
nych wodach Pacyfiku, Wstrząsający raport 
reżysera z terenu zdjęć na oceanie do wy
twórni głosił, że filmowanie scen walk reki

nów z ludźmi kosztowało życie 2 operato
rów i 3 miejscowych rybaków, pomagają
cych przy zdjęciach, nie mówiąc już o sze
regu ciężej luż lżej rannych. • 

Uzbrojony w najnowocześniejszy, szyb
kostrzelny mauzer, kierował reżyser zdjęcia 
mi. Za nim karabin maszynowy, z obsługą, 
a obok 3 działa, wyrzucające 

specjalne harpuny. 
Najgroźniejszym podczas filmowania „T f l 

grysa Pacyfiku" był atak kilkudziesięciu po 
tworów na łódź, z której dokonywane byty 
t. zw. ..zbliżenia". Ta wysoce sensacyjna, 
niebywała scena została przypadkowo w cu 
downy sposób utrwalona na taśmie. 

NAJOSTROZNIEJSZY OWAD. 

M I Ł O S N A P I E Ś Ń Ś W I E R S Z C Z A 

Od sześciu już lat restaurowany icst 
gmach parlamentu angielskiego w Lon 
dynie. Jak sii? okazało, budynek ten 
zbudowany był i 

,z kruchego materjału. 
Wszystkie jego płaskorzeźby i posągi 

muszą być odrestaurowane, aby całko
wicie się nie rozpadły. Odnawia się, też 
z wielkiem nakładem pracy i kosztów 
rozmaite głowy i postacie na płasko
rzeźbach, oraz fragmenty murów. Każ 
dy jednak ułamek odpadłego muru pra;9 
ciiowuje się starannie i sprzedaje się po 
wysokich cenach. I okazuje się, że licz 
ba amatorów na tego rodzaju ..pamiątki' 
jest znacznie większa- aniżeli odłamki 
murów z budynku parlamentu, przezna 
czonego na sprzedaż. 

Zgłaszają sie tysiące ludzi, pragną
cych mieć ..kawałek" parlamentu 

w swoim domu czy ogrodzie. Do tej po 
ry jak donosi -.Daily Mail". Ameryka
nie zakupili już całe części fasady, aby 
móc fragmenty te odbudować w ogro 
dach swych zbytkownych will i palący 
ków. W przedsionkach domów boga
tych bankierów angielskich spotkać już 
można często dużych rozmiarów posą

gi, które nie przedstawiają specjalnej 
wartości artystycznej, i zajęły swe 
,'miejsce honorowe", dlatego tylko, że 
pochodzą z parlamentu angielskiego. 

Za cenę 10 gwinei można nabyć gło 
w y królów, nadgryzione mocno zębem 
c/asu i tak zmienione, żc ich w wielu 
wypadkach nie można rozpoznać. Za 
tę samą cenę nabyć można również sil 
nie uszkodzone głowy monarchio, an 
sielskich. Kawałek r y n n y z parlamentu 
kosztuje pięć, szylingów. Za tę samą ce 
nę sprzedaje się ułamek gzymsu z okna. 

PODSŁUCHANE 
OKAZJA. 

— Dlaczego narobiłaś takiego hałasu, 
kiedy Władek ciebie pocałował, Wolałaś o 
pomoc' 

— Nie, o świadków. 

U LEKARZA. 
— Nrech mi pan powie, co panu najbar

dziej dokucza? 
— Wierzyciele, panie doktorze. 

Odgłosy, jakie wydaje świerszcz polny sta 
nowią najbardziej charakterystyczną melo-
dję pól i łąk podczas upalnych dni letnich. 
Ćwierkanie świerszcza jest serenadą, którą 
ramiec składa w hołdzie samicy, 

pragnąc ją zdobyć. — 
Cdgłos ćwierkania powstaje przez pociera-

o siebie pokryw, które wyposażone są 
<v strunę, stanowiącą właściwy aparat dźwię 
kowy. Dźwięk wydawany przez świerszcze 
jest wysoki, tak, iż dla ucha ludzkiego wy 
d: je się on monotonny, chociaż w rzeczywi 
Mości posiada on rozmaite odcienie, 
w różnych' sytuacjach" różne, ćwierkanie 
,'wierszczy jest poniekąd mową, przy porno 
cy której świerszcze mogą^ się między so
bą porozumiewać. 

Świerszcz jest owadem niezmiernie ostroż 
n\nr. który rzadko daje się człowiekowi 

• -.- ••' swem grticzdzle, 
wykopnnem starannie w ziemi i zanim je opu 
.sci, rozgląda się bacznie, czy nie czyha nań 
jakie niebezpieczeństwo. Dopiero, gdy się 
co do tego upewni, wychodzi na wierzch, 
anosi z lekka swe pergaminowo brunatne 
pokrywy skrzydeł i trąc je szybko (0 — 8 
razy w sekundzie) o siebie zaczyna 

swą pieśń miłosną. 
Pieśń ta pieści ucho samicy, a równocześnie 
stanowi wyzwanie rzucone Innym samcom-
rywalom. Wśród nieustannego ćwiefknnia 
zbi jają się do siebie przeciwnicy, długie ich 
czarne lóżki, krzyżują się jak szpady i za
rzyna się walka, która kończy się ucieczką, 
a nieraz i śmiercią zwyciężonego 
i pieśnią triumfu zwycięzcy, ćwierkanie. Ja
kie wydaje świerszcz, który powalił rywala 
zwabia wreszcie samicę, która detikatnem 
zetknięcie) n jego claia przy pomocy róików 
zvraca na siebie uwagę, triumfujący bowiem 
świerszcz staje się podczas swej pieśni zwy 
cięskiej głuchy jak cietrzew. W tej chwili 
pieśń ustaje i samiec zostaje wysłuchany. 

W osiem dni potem składa samica 20 — 
40 jaj do swego, w suchym lasku wygrzeba 
nego gniazda, a za 14 dni lęgną się z nich 
nilode świerszczyki. Już jako larwy wyglą
dają one zupełnie podobne do dorosłych 
świerszczy, brak im tylko pokryw skrzydeł, 
w których się mieszczą narządy muzyczne. 
Zrazu żyją młode świerszcze razem, a dopić 
ro z nastanieip chłodniejszej pory przystę
pują do budowy gniazd. 

Rzecz jasna, że skoro ćwierkanie świersz 
cy ma spełniać swe zadanie, jeśli ma zostać 
w/słuchane, to muszą te owady posiada* 

lównież narząd słuchu. 
.Wieści się on w przedn'ch nogach owada. W 
jednym z członków jego nóg dają się zauwa 
żyć owalne okienka powleczone sprężystą 
błoną odgrywające rolę błony bębenkowej, 
która zostaje przez fale głosowe pobudzona 
do drgania i drganie to przenosi na aparat 
podobny do organu Cortiego w uchu ludZ" 
lejem. Odkrycie tego narządu wydawało si{ 
rozwiązywać pytanie, w jaki sposób 

świerszcze słyszą. 
Tymczasem okaznlo się. że świerszcze, któ
rym odcięto obie przednie nogi, a wraz I 
niemi opisany wyżej narząd słuchu, zachowa 
ły nadal zdolność słyszenia i reagowały n0^ 
MATNIĘ na ćwierkanie innych świerszczy. N l 
toiuiast, gdy odcięto świerszczowi róźk| 
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STRESZCZENIE POCZĄTKU: 

Don Tomaso mieszkał na letnisku w ma
jątku u stóp Wezuwjusza z żoną i córką Gra-
ziellą. Z gabinetu jego wyszła młoda piękna 
kobieta, Którą odprowadził przed dom. 

Odjechała autem, a wulkan zaczął dzia
łać. Zameldowano p. Ormellę. 

Panna Obraribwska, młoda lekarka w 
Warszawie, śpieszyła do szpitala. 

Na przystanku zemdlał jako cudzoziemiec 
którego zabrała taksówką do domu. 

* • * 

Malatesta Dowiedział kilka prostych 
a szczerych i serdecznych słów podzię
kowania. Forma i sposób odezwania się 
zdradzały dobre wychowanie i Natalja 
bvła bardzo zadowolona z młodzieńca. 

— No. to w drogę! — zawołał Robo-
wicz. — Wszystkie formalności już są 
załatwione-.. Borkacki! Hallo! Borkacki' 

Podbiegł młody mechanik. 
— Panie Borkacki. trzeba jeszcze te 

dwie walizki włożyć, pana i Dani. Weida 
do schowka? p 

Weszły. 
Maszyna robiła wrażenie małej, kru 

chei zabawki-
Trudno bvlo uwierzyć, że może udźwi 

gnąć troie ludzi i przenieść ich w Dowie 
trzu kilka tysięcy kilometrów. 

Na Drzodzie dwa miejsca dla pilota j 
mechanika, z tyłu dwa dTa pasażerów. 

Robowicz oomógł Natalii wsiąść. 
Za nia oodążył Malatesta-
Wsiadał z taka ostrożnością, iakgdy 

hv sie obawiał uszkodzić kabinę. 
Mechanik zaouścił śmigło. 
Nastęonie podszedł do oannv Obra-

nowskiei i wetknął iej do ręki pakiecik 
7. wata. 

Wskazał na uszv-
Z uśmiechem skinęła efowa. rozoie-

czetowafa paczuszkę i dała połowę wa
ty Malateście. 

Śmigło obracało sie ze wzrastającą 
szybkością, drgał całv samolot, zdawa
ło sie. razem z nim wibruje rozległe lot
nisko. 

Mechanik usunął klocki z pod kół. 

jdał znak ręką. Robowicz odpowiedział 
.też znakiem: „zrozumiano" 
I R W D . potoczyła sie DO polu. 
T Lekka jak oiórko. podobna z wyglą
du do ważki, oderwała sie od oowierzch 
ni. a raczei ziemia zaczęła sie usuwać 
ood nia. 

Robowicz zatoczył koło i Dołożył ma 
szynę na kierunek-

»Stad. zgóry wydawało sie. że stoją 
na miejscu, tymczasem samolot Dedził 
coraz prędzej, robiąc około dwustu kilo 
metrów na godzinę. 

Wiecznie nowy cud od chwili. gdv 
zawrotny bieg no powierzchni przeniósł 
sie w powietrze. gdv człowiek błyska
wicznym wzlotem wznosi sie t>onad 
chmury, gdy ziemia zapada sie pod nim 
a wszystko wielkie raptem maleje.. 

Jak w filmie rozwinęła się olbrzymia 
panorama: morze domów Warszawy, 
okoliczne pola i lasy-

Błysnęła wstęga Wisły, przeciętej 
mostami. 

Jeszcze raz — pomyślała Natalja. 
Jei oczy błyszczały. 
Jeszcze raz! — Ale Robowicz myślał 

nie o locie, lecz o zawodzie, jakiego 
znów doznał-

Żadnej wiadomości — myślał Almo-
ro Malatesta. 

Przed południem trzy razy telefo
nował. 

Do^ ambasady włoskiei i do konsulatu. 
Nfe bvło żadnych wiadomości-
Wybuch był w całei pełni i trwał. 
Nic nowego. 

Nic-..Co sie kryło pod tern słowem? 
Śmierć czy życie?-.. 

Nagle przemknęła myśl: — A jeśli 

mnie zaaresztują na granicy?... * 
Użył ca?ej siły woli. bv z korzeniem 

wyrwać z głowy te mvśl-
Dopowiedzenie jej i dalsze rozważa

nia byłyby ogromnym nonsensem — iuż 
lepiej odrazu wyskoczyć z samolotu. 

RWD- leciała na południe. 

ROZDZIAŁ V . 
Pierwszy sie załamał szofer Luigi 

Chiavo. przysadzisty Piemontczyk o 
grubym, byczym karku. 

Bvł młody, mógł mieć najwyżej trzy
dziestkę i dopiero trzy lata minęły, jak 
00 śmierci starego Boccani przyszedł na 
służbę do domu Caglianich-

Prawdopodobnie to sie stało dlatego 
że Chiavo wskutek swej budowy reago
wał silniei od innych na piekielne gorą
co; do tego w niemałym stopniu przy
czyniła sie nadmierna skłonność do alko 
holu. 

Wpadł do salonu rozczochrany, na
poi przytomny. Jego twarz miała kolor 
sinawoczerwony i ociekała potem-

— Niech mnie pan dobije, ekscelen
c j o — wvł przeraźliwie: — Już nie wy 
trzymam!... Już nie mogę sie patrzeć na 
to! Niech pan dobije mnie. ekscelencjo, 
albo. albo-.. 

Oczy wyłaziły mu z orbit, drżał na 
całem ciole-

Don Tomaso nie siedział, lecz raczej 
leżał na fotelu. 

Każde wciągniecie rozpalonego -po
wietrza do płuc powodowało bolesny 
skurcz. 

— Czego chcesz, chłopcze? — mrur 
knał z trudem odwracając ełowe: — 
Zwariowałeś, chyba, wynoś sie stąd' 

— Tak tak', zwariowałem!.-
Szofer niemal krzyczał- Stał w nie| 

dbatei pozie, podpierając sie rekami « 
biodrach. 

— A czy nie można zwariować, iakj 
się widzi to wszystko?.. Czy pan w.ogt 
le ma pojęcie, co sie dzieje?-. Mój wóz'' 
Roztopi sie niedługo!.. Ja już dłużei ntf 
m°ge wysiedzieć w garażu'- Teraz z tej 
piekielnej góry leca kamienie. Desze* 
k; niiiii!.-. Już dostałem po głowie... * 
tu, tu... Spalił mi włosy i skórę.... Nie mO 
g'e. ekscelencjo, głowa mi pęka-.. Czy 
kto widział, żeby samochód sie stopił'1*-
Pewnie teraz została po nim ty lk 0 kału' 
ża..- Niech Dan mnie dobije, ekscelencji 

Upadł na kolana, objął za nogi stare' 
go Cagliani i zawodził nieludzkim, orz&* 
raźliwvm głosem: 

— Niech pan skończy ze mną... Już nic, 
wytrzymam, ekscelencjo. Niech sie pani 
/.lituje'-.. | 

Z sąsiedniego p°koju dolatywało s t ł u * l 
mione łkanie Grazielli. 

Klęczała przed cieżkiem. nierucrun 
mem ciałem matki, która przed kilkom* 
minutami straciła przytomność. 

Don Tomaso robił rozpaczliwe wv' j 
siłki. abv sie uwolnić z rąk szofera. J 

Chiav° uczepił go sie kurczowo i w v l 
iak zwierze-

Cagliani powiódł wokół siebie bezrad 
iivm wzrokiem. 

— Puść — charczał bezsilnie:—Zw* 
rjowałeś.i- puść. mówię ci... 

Przestraszył sie śmiertelnie. gdv sz° 
fer podniósł głowę. 9 

Spoglądały na niego rozszerzone-
wściekłe i bezmyślne oczv furiata-

(D. c. n.) 

1 Wiclic 
U w W l 
B na d/i; 
Klauzego 
Wego 

lak sie 
*»dz. 2.30 
Klauze b} 

iarz zal 
Drzyniesk 
Wrzciones 
Prochem 
Pucisk dc 
ióżko i e 
M o w o n l 
*ego w o 

P d 
T U P E I 

Kalisz 
Usu ul. 6 
siebie w 1 
1 młanow 
lci wart. 
*l tysięcj 
Żywot j< 

kiedy to 
hlem, że 
"'ej włan 
cliem drz 
tóe i znll 
Weksle 11 
* toareci 

Tktor naczelny- Franciszek P R * T E T Odbito W drukarni 
w Ł O D Z I Piotrkowska 

Władysława Stypuikowskiego 
195 (żwirki dawniej KAZAŁA 2*. Z? 

Za i tkl . 
S(VRR- ' 

Poselstwa 


